
Wybory w Polsce odbędą się w nie-
dzielę 9 października. O mandaty 
poselskie będzie się ubiegało ok. 7 
tys. osób, których kandydaturę zgło-
siło 11 komitetów wyborczych, o fo-
tele senatorskie ok. 500 kandydatów 
zaproponowanych przez 89 komite-
tów wyborczych. Głosowanie będzie 
się odbywało nie tylko w kraju, ale 
też w 263 obwodowych komisjach 
wyborczych poza granicami Polski. 
W Republice Czeskiej będą dwie – w 
Ambasadzie RP w Pradze i Konsula-
cie Generalnym RP w Ostrawie. W 
niektórych krajach będzie ich znacz-
nie więcej – na przykład w USA 27, 
W Irlandii 17, w Hiszpanii 12. 

Wybory w ostrawskim Konsu-
lacie będą trwały od godz. 7.00 do 
21.00. Udział mogą wziąć obywate-
le Polski, którzy najpóźniej w dniu 
wyborów skończyli 18. rok życia, 
posiadają ważny paszport polski i 
zostaną wpisani do spisu wyborców 
w Konsulacie. Zgłoszenie to można 
wnieść ustnie – osobiście odwiedza-
jąc Konsulat, telefonicznie, pisem-
nie, telegrafi cznie, telefaksem lub 
pocztą elektroniczną. Najprostszym 
sposobem jest skorzystanie z inter-
netowego systemu zgłaszania się wy-
borców na stronie https://ewybory.
msz.gov.pl/. Zgłoszenie powinno 
zawierać następujące dane: nazwi-
sko, imię (lub imiona), imię ojca, 
datę urodzenia, numer ewidencyjny 
PESEL, adres miejsca pobytu za 
granicą, numer ważnego paszportu 
polskiego lub ważnego polskiego do-
wodu osobistego, deklarację sposobu 
głosowania (osobiście lub korespon-
dencyjnie) oraz dane kontaktowe. 
Termin zgłoszeń upływa na trzy dni 

przed wyborami, czyli 6 październi-
ka. Osoby, które chciałyby głosować 
korespondencyjnie, muszą zawia-
domić Konsulat o swoim zamiarze 
najpóźniej w najbliższy poniedziałek 
– 26 września. 

– Tę opcję zgłosiło już ok. dzie-

sięciu osób – powiedziała wczoraj 
„Głosowi Ludu” wicekonsul Maria 
Kovacs. Na dziesięć dni przed wy-
borami osoby, które będą głosowa-

ły korespondencyjnie, otrzymają 
przesyłkę zawierającą zaadresowaną 
kopertę zwrotną, kopertę na karty 
do głosowania oraz oświadczenie 
o tajnym i osobistym głosowaniu. 
Po wybraniu kandydatów wyborca 
odeśle koperty z kartami i podpi-
sanym oświadczeniem z powrotem 
do Konsulatu, pamiętając przy tym, 
że na miejsce muszą one dotrzeć 
przed terminem wyborów. Wszyscy 
wyborcy za granicą będą głosowali 
na posłów startujących w Warsza-
wie oraz kandydata na senatora w 
warszawskim okręgu obejmującym 
dzielnice: Śródmieście, Białołękę, 
Bielany i Żoliborz. Nie wszyscy są 
z tego zadowoleni. – Nie odpowiada 
mi za bardzo, że będę musiał głoso-
wać na kogoś z Warszawy, bo mam 
innego faworyta – w Łodzi. Ale cóż, 
będę wybierał partię, nie konkret-
nych kandydatów – powiedział re-
dakcji Mieczysław Bittmar z Bogu-
mina, który byłby zadowolony, gdyby 
Polacy mieszkający za granicą sami 
mogli wybrać okręg wyborczy. 

Obywatele Polski mieszkający na 
Zaolziu mogą teoretycznie głosować 
również w obwodowych komisjach 
wyborczych w Polsce, na przykład w 
Cieszynie. – Wtedy musieliby jed-
nak mieć zaświadczenie z naszego 
Konsulatu, że nie fi gurują w naszym 
spisie wyborców. Chodzi o to, by 
uniknąć podwójnego głosowania – 
wyjaśniła wicekonsul. 

DANUTA CHLUP
O wyborach piszemy 

także na str. 3

dzień: 16 do 18 0C
noc: 12 do 10 0C
wiatr: 3-4 m/s

dzień: 21 do 23 0C
noc: 10 do 7 0C
wiatr: 3-4 m/s
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KONCERT JESIENNY
w sobotę 24 września 2011 o godz. 17,00 

w kościele św. Marii Magdaleny w Stonawie

MK PZKO Stonawa, 
Parafia Rzymskokatolicka 
w Stonawie oraz Gmina 
Stonawa ZAPRASZAJĄ NA

W PROGRAMIE:
Chór Mieszany Cecylia Paniówki (Polska) 
Capella Nicopolensis (Polska) – Zespół Muzyki Dawnej 
Klemens Słowioczek (baryton) Chór Mieszany Stonawa.

POGODA

Przedwyborczy krajobraz w Cieszynie.

Trudne wybory Polaków
WYDARZENIE: Za dwa tygodnie odbędą się w Polsce wybory do Sejmu i Senatu. Udział w głosowaniu mogą wziąć również 
obywatele Polski mieszkający na stałe za granicą. Wyborcy z naszego regionu powinni zgłosić zamiar głosowania w terminie 
do 6 października w Konsulacie Generalnym RP w Ostrawie, ci, którzy zamierzają głosować korespondencyjnie, do 26 września. 

PŁONĘŁY 
NOWE SAMOCHODY 

W Mostach koło Jabłonkowa pło-
nął w środę pod wieczór polski tir 
przewożący na platformie sześć 
samochodów osobowych. Ogień 
uszkodził kabinę tira i zniszczył trzy 
przewożone samochody, lecz nikt nie 
odniósł obrażeń. Dzięki szybkiej in-
terwencji zawodowych strażaków z 
Trzyńca oraz Ochotniczej Straży Po-
żarnej z Jabłonkowa i Mostów, udało 
się uratować pozostałe trzy samocho-
dy. Szkody oszacowano na dwa mln 
koron. Tir zaczął się palić na drodze 
I/11, w pobliżu ośrodka narciarskie-
go. Strażacy opanowali ogień w 10 
minut, przez kolejnych 50 likwido-
wali resztki pożaru.  (dc)

ZDARZYŁO SIĘ
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Masz imprezę?
Spodziewasz się gości?
Nasza oferta:
gotowe mrożone zestawy, dzienne menu, 
zimne płyty, deski serów, deska swojskich wy-
robów, koreczki, kanapki. Najlepsze pieczone 
kity, indyki, prosiaczki i inne przysmaki wg 
Twojego zamówienia.

Zamówienia i info:
605 180 266, www.mrazenky.cz

Dowóz pieczonych specjałów do Trzyńca, Ja-
błonkowa, Czeskiego Cieszyna i okolic GRATIS.

Dowozimy zawsze świeże i ciepłe!
Także w weekendy i święta.

PROMOCJA !!! – do każdego pieczonego 
specjału zawsze dodajemy przekąskę!

?
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Próbował walczyć z korupcją.
BRONISŁAW LIBERDA

Jednym z głównych zadań Caritasu 
Trzyniec jest ułatwianie rodzinom 
opieki nad chorymi w środowisku 
domowym. Obecnie pracownicy 
Caritasu przygotowują spotkanie 
dla rodzin, na którym dowiedzą się 
wielu pożytecznych rad. Odbędzie 
się ono w środę 12 października o 
godz. 15.00 w budynku byłej pocz-
ty w Trzyńcu na Kamionce. Od 
stycznia br. Caritas dysponuje tam 
nowymi, większymi pomieszcze-
niami, które otrzymał od miasta, 
dlatego dyrektorka organizacji, 

Marta Bezecna, wierzy, że podobne 
spotkania będą mogły odbywać się 
regularnie. 

– Uczestnikom spotkania dora-
dzimy, jak najlepiej opiekować się 
chorym w jego naturalnym, domo-
wym środowisku, jak zapobiegać od-
leżynom, jak opiekować się chorym 
z przezskórną endoskopową gastro-
stomią czy z cewnikiem w drogach 
moczowych – przybliża dyrektorka 
temat spotkania. 

Zajęcia poprowadzą doświadcze-
ni specjaliści – stała współpracow-

niczka Caritasu, Libuše Koppová, a 
także fi zjoterapeuta oraz pielęgniar-
ka Szpitala Trzyniec. – Chcemy po-
kazać ludziom, że nie trzeba bać się 
zabrać chorego do domu, że można 
sobie poradzić z rzeczami, które na 
pozór wyglądają skomplikowane, o 
ile człowiek wie, do kogo zwrócić się 
o pomoc – mówi Bezecna. 

Zainteresowani mogą zgłosić 
swój udział do 30 września, pisząc 
na adres: bezecna1@post.cz, lub 
dzwoniąc pod numer telefonu 558 
993 587.  (dc)

Liczba dnia

10
tysięcy przeciwników papieża 
protestowało w Berlinie prze-
ciw wizycie głównego hierarchy 
Kościoła. Demonstrację pod 
hasłem „Nie chcemy władzy 
dogmatów” zorganizowało Sto-
warzyszenie Gejów i Lesbijek. 
Benedykt XVI rozpoczął w 
czwartek czterodniową wizytę 
po Niemczech. – Nie krytyku-
jemy religii ani jej wyznawców, 
ale politykę papieża, która dys-
kryminuje homoseksualistów, 
lekceważy prawa kobiet, w tym 
do aborcji i stosowania środków 
antykoncepcyjnych. Krytykuje-
my stanowisko papieża w spra-
wie stosowania prezerwatyw, 
która ma katastrofalne konse-
kwencje dla walki z AIDS w 
Afryce – powiedział Joerg Stei-
nert ze Stowarzyszenia Gejów i 
Lesbijek w Berlinie i Branden-
burgii. (jb)

Przed Domem Seniora w Suchej 
Górnej, mieszczącym się w budyn-
ku dawnego przedszkola, od ponie-
działku pracują trzej rzeźbiarze – z 
Ostrawy, Frydku-Mistku i Bielska
-Białej. Organizacja Slezská Hu-
manita, która prowadzi placówkę, 
postanowiła w nietradycyjny sposób 
uczcić 20-lecie swojego istnienia. 
Drewniane postacie babci i dziadka 
– starego górnika – zostaną na sta-
łe zainstalowane przed wejściem do 
budynku, natomiast płaskorzeźba, 
której tematem jest beskidzki krajo-
braz, zawiśnie w środku. 

– W Suchej Górnej ścinano lipy, 
a ponieważ szkoda nam ich było, 
postanowiliśmy je wykorzystać i 
tchnąć w nie nowe życie – powie-
działa nam kierowniczka placówki, 
Alice Svačinová. Dzięki współpracy 
z Klubem Górników – Emerytów, 
którzy mają swą siedzibę tuż obok 
Domu Seniora, oraz wsparciu fi -

nansowemu gminy, zorganizowano 
imprezę, która ma wymiar nie tyl-
ko twórczy, ale też towarzyski. Do 
ogrodu Domu Seniora przychodzą 
górnosuszanie, przyglądają się pracy 
rzeźbiarzy, a przy okazji mogą usiąść 
na ławkach, poczęstować się kiełba-
sami z grilla, kawą czy mocniejszymi 
trunkami. – Ludzi przychodzi dużo, 
gościliśmy już szkoły i przedszkola. 
To także urozmaicenie dla naszych 
pensjonariuszy. Przywieźliśmy ich 
na wózkach do ogrodu, przyglądali 
się rzeźbiarzom, ci, którzy pochodzą 
z Suchej, mieli okazję porozmawiać 
ze znajomymi, którzy przychodzili z 
zewnątrz – dodała Svačinová. 

Plener rzeźbiarski można odwie-
dzać jeszcze dziś – do godz. 16.00 – 
oraz jutro przed południem. Organi-
zatorzy zapowiadają, że o ile gmina 
nie odmówi wsparcia fi nansowego, 
odbędzie się również w przyszłym 
roku.  (dc)

Dziś rozpoczęły się na lotnisku w 
Mosznowie Dni NATO i Dni Sił 
Powietrznych Armii RC. Od rana 
trwają pokazy akcji Pogotowia Ra-
tunkowego, Wojewódzkiej Stra-
ży Pożarnej, Policji RC i Polski, 
czeskich i niemieckich celników, a 
także symulacja akcji bojowych sił 
zbrojnych. W popołudniowym pro-
gramie przedstawią się, prócz jed-
nostek czeskich, również brytyjskie, 
holenderskie, austriackie i słowackie 
siły powietrzne. Można będzie obej-
rzeć pilotowanie śmigłowca Black 
Hawk, myśliwca MIG-29 oraz Gri-
pen. Swe umiejętności akrobatyczne 
zaprezentują grupy Red Arrows z 
Wielkiej Brytanii oraz Turkish Stars 
z Turcji. 

Kto dziś nie zdąży wybrać się do 
Mosznowa, może pojechać jutro. 
Program będzie podobny, główne 
gwiazdy przeglądu wystąpią również 
w niedzielę. Prócz pokazów dyna-
micznych, w oba dni można oglądać 
technikę bojową i samoloty wojsko-
we z różnych krajów. Po raz pierwszy 
w historii imprezy przedstawią się 
izraelskie siły powietrzne. – Od lat 
prowadziliśmy rozmowy o ich udzia-
le. Izrael będzie miał premierę na 
Dniach NATO w Ostrawie i dopie-
ro po raz drugi zaprezentuje swe siły 
powietrzne na terytorium Republiki 

Czeskiej – powiedział Zbyněk Pav-
lačík, przewodniczący stowarzysze-
nia Jagello 2000, które jest orga-
nizatorem imprezy. Już we wtorek 
wylądował w Mosznowie amerykań-
ski bombowiec B-52 Stratofortress. 
Przez dwie godziny musiał krążyć 
nad Ostrawą, nim na tyle poprawiła 

się widoczność, by mógł bezpiecznie 
wylądować. 

Organizatorzy po uzgodnieniu z 
kierownictwem lotniska przezna-
czyli w tym roku dla widzów nową 
przestrzeń, z której można się lepiej 
przyglądać naziemnym pokazom dy-
namicznym. Obiecują uczestnikom 

atrakcyjne pokazy, lecz zwracają też 
uwagę na fakt, że niektóre związane 
są z potężnym hałasem – czy to ze 
względu na silniki myśliwców, czy 
też efekty pirotechniczne. Dlatego 
zalecają mieć przy sobie ochronniki 
słuchu i rozważyć, czy zabrać na Dni 
NATO małe dzieci.  (dc)

O opiece nad chorymi 

W Mosznowie trwają 
Dni NATO 

KRÓTKO
URODZINY KOŚCIOŁA

BYSTRZYCA (kor) – Podczas 
weekendu bystrzyccy ewangelicy 
będą obchodzić 200-lecie swojego 
kościoła. Uroczystości organizują 
oba Kościoły, korzystający ze świą-
tyni: Śląski Kościół Ewangelicki 
A.W. oraz Luterański Kościół 
Ewangelicki A.W. Obchody 200-le-
cia otworzy dzisiaj o godz. 16.00 
konferencja naukowa w Centrum 
LKEAW, a na godz. 19.00 organi-
zatorzy zapraszają do kościoła na 
koncert organowy. W niedzielę na-
tomiast o godz. 9.00 rozpocznie się 
uroczyste nabożeństwo. Uroczystość 
popołudniowa w kościele odbędzie 
się o godz. 15.00.

*    *    *

KSIĄŻNICA 
NA FACEBOOKU 

CIESZYN (kor) – Książnica Cie-
szyńska uruchomiła swoją stronę w 
portalu społecznościowym Facebook. 
Jak informuje dyrektor tej instytucji, 
Krzysztof Szelong, znajdą się na niej 
m. in. wiadomości na temat wyda-
rzeń organizowanych (lub współ-
organizowanych) przez Książnicę, 
informacje z życia biblioteki, wykaz 
nowości w zbiorach. 

*    *    *

MONETA ZE STODOLNEJ 

OSTRAWA (dc) – W jednym z 
pubów przy ul. Stodolnej odbył się 
wczoraj „chrzest” monety pamiąt-
kowej z motywami słynnej ulicy 
rozrywki. Agencja Rozwoju Regio-
nalnego poszerzyła tak swoją ofertę 
ostrawskich monet pamiątkowych.  

Amerykański bombowiec B-52 Stratofortress na lotnisku w Mosznowie. 

Stary górnik z lipy wkrótce będzie gotowy. 

Rzeźbią u seniorów
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SĄ RADNYMI, CHCĄ DO PARLAMENTU
TOMASZ WOLFF, wolff @glosludu.cz

felieton

nasza recenzja

To jedna z najbardziej oczekiwanych prze-
ze mnie płyt tego roku. Kalifornijskie słońce 
tak rozpaliło „Papryczki”, że już po pierw-
szym przesłuchaniu miałem pewność, że al-
bum „I´m With You” nie przyniesie wstydu 
marce Red Hot Chili Peppers. Ba, ośmielam 
się stwierdzić, że to nawet ciut lepsza pły-
ta od swojej poprzedniczki, bardzo dobrego 
skądinąd wydawnictwa „Stadium Arcadium”. 
Wystarczyło wywalić z zespołu wiecznie 
przymulonego, trenowanego alkoholika – gi-
tarzystę Johna Frusciante, by otworzyć nowy 
rozdział w karierze. Frusciante na mój gust za 
bardzo zdominował całą ferajnę, co nie wy-
klucza faktu, że to wciąż jeden z najlepszych 
i najoryginalniejszych gitarzystów rockowych 
na przestrzeni ostatnich kilkunastu lat. A jak 
wywiązał się z debiutu jego następca, gitarzy-

sta Josh Klinghoff er? Dla mnie rewelacyjnie. 
Ubyło długich solówek, przybyło zaś gitaro-
wej metafi zyki, czyli dźwięków, które słyszą 
tylko nietoperze i tacy fanatycy, jak autor tej 
recenzji. 

Miałem okazję obejrzeć bezpośrednią 
transmisję koncertu promującego płytę „I´m 
With You”. Sygnał z niemieckiej Kolonii otarł 
się bowiem także o salę Domu Kultury w 
Ostrawie. Zespół dał z siebie wszystko, zagrał 
jak szwajcarski zegarek podłączony do sprzętu 
Marshalla. Identycznie brzmią „Papryki” tak-
że na płycie studyjnej. Utworom nie brakuje 
energii ani polotu. 

Na pierwszy ogień leci „Monarchy of Ro-
ses”, z typowym dla Red Hotów perkusyj-
nym początkiem i szybkim szczytowaniem 
głównego refrenu. Gdyby skasować wszystkie 
instrumenty i pozostawić tylko linie wokal-
ne, to „Monarchy of Roses” byłaby jak żyw-
cem wyjęta z płyt Abby. Bo to przecież żaden 
wstyd, ale wręcz obowiązek – stworzyć coś, co 
można sobie zanucić w łazience czy w samo-
chodzie. Potrafi ą to Foo Fighters, potrafi ą od 
zawsze Red Hot Chili Peppers. Najnowsza 
płyta posiada jednak coś więcej. O ile na al-
bumie „One Hot Minute” (1995) próba uroz-
maicenia brzmienia raczej się nie powiodła, o 
tyle „I´m With You” działa jak jeden wielki 
muzyczny kalejdoskop. I co najważnejsze, to 
wciąż stare dobre „Papryczki” – funkowo-
hiphopowe („Ethiopia”, „Even You, Brutus?”), 
taneczne („Dance, Dance, Dance”), latynosko 
zakręcone („Did I Let You Know”), prze-
de wszystkim zaś w dalszym ciągu gitarowo 

zwariowane, co słychać najlepiej w genialnym 
wręcz „Look Around”. 

Forma wokalna Anthoniego Kiedisa też 
jest bez zarzutu. Fani z pewnością pamiętają, 
jak niemiłosiernie Kiedis fałszował w „Kotle 
Czarownic” na Stadionie Śląskim w Cho-
rzowie podczas trasy koncertowej do albumu 
„Stadium Arcadium”. Wtedy nie wytrzymał 
trudów europejskiej trasy, naszpikowanej 
dziesiątkami koncertów. Wpadki, które zatu-
szuje studio nagrań, występ na żywo obnaży 
w całej swej okazałości. Jakie więc było moje 
zaskoczenie, kiedy ze sceny w Kolonii pole-
ciały nuty czyste jak po wypraniu w pewnym 
niemieckim proszku. Sekcja rytmiczna, czyli 
zwariowana dwójka Flea (git. basowa), Chad 

Smith (perkusja) współpracowała jak zawsze 
bezbłędnie. Nie zawiódł też Kiedis, frazujący 
o dziwo bez najmniejszych problemów, oraz 
nowicjusz, wspomniany gitarzysta Josh Kling-
hoff er. 

Jeżeli w takiej formie „Papryczki” wytrwają 
przynajmniej do półmetku trasy koncertowej 
„I´m With You”, to wszelka cześć. Z rozma-
chem nagrany „Police Station” (z cudownym 
fortepianowym intermezzo) i równie trzyma-
jący w napięciu „Brendan’s Death Song“ (ze 
wstępem przywołującym skojarzenia z Manic 
Street Preachers) to nie tylko dwa najlepsze 
utwory na „I´m With You”, ale już teraz pew-
ne stadionowe klasyki. 

JANUSZ BITTMAR

Wyjęli mi to z ust. Właściwie wyjął, 
bo chodzi o internetowy portal www.
MamPrawoWiedziec.pl. Zamierza-
łem skreślić kilka słów na temat sa-
morządowców, którym zamarzyły się 
kariery o większym zasięgu, gdy na 
moją elektroniczną skrzynkę dosta-
łem e-maila zatytułowanego „Są rad-
nymi, chcą do Parlamentu”. Według 
wyliczeń portalu, w najbliższych wy-
borach do Sejmu i Senatu RP około 
15 procent kandydatów to osoby, któ-
re niedawno zostały wybrane na sta-
nowiska prezydentów, burmistrzów, 
wójtów oraz radnych samorządów 
różnych szczebli. – Nie minął jeszcze 

rok od objęcia przez nich stanowisk, 
a już chcą zawieść zaufanie ludzi, 
którzy oddali na nich głos, wierząc, 
że będą działać na rzecz ich najbliż-
szej okolicy. Jeżeli zdobędą mandat 
parlamentarny, będą musieli zrezyg-
nować z dotychczasowej działalności 
i zostawią wakaty w swoich gminach,  
powiatach i województwach – czy-
tamy na MamPrawoWiedziec.pl. 
Portal idzie o krok dalej, pisząc, że 
praktyka ta może świadczyć o braku 
poszanowania wyborów dokonanych 
przez obywateli polskich przed ro-
kiem. Samorządowe stołki są najbar-
dziej niewygodne, według statystyk, 

w województwie opolskim – tam aż 
42 osoby na 206 ubiegających się o 
parlamentarny mandat działają dziś 
w samorządzie (nieco ponad 20 proc. 
wszystkich kandydatów). Przykła-
dów nie trzeba zresztą daleko szukać. 
Kto był niedawno w Cieszynie, na 
pewno widział uśmiechającego się z 
plakatów Czesława Gluzę. Podkreśla, 
że „jest stela i zadba o nasze sprawy”. 
Na pewno zna się na rzeczy, pracu-
jąc w samorządzie. Nie jest przecież 
tajemnicą, że od kilku lat sprawuje 
funkcję starosty cieszyńskiego. Kiedy 
przed rokiem startował w wyborach 
samorządowych deklarował, że dużo 

zrobi dla powiatu. Jak dostanie się 
do Sejmu, też będzie działał na rzecz 
małej ojczyzny, ale mam wrażenie, że 
przy okazji trochę zrobi też w konia 
wyborców. Mógł przed rokiem na 
ulotkach napisać: „Wybierzcie mnie 
do powiatu, a za rok do Sejmu”. 
Wtedy przynajmniej byłoby uczci-
wie. Zapewne nie zrobił tak żaden 
z kandydatów kwalifi kujących się do 
wspomnianych na początku 15 pro-
cent.

Demokracja daje nam, obywa-
telom, możliwość wybierania osób. 
które widzielibyśmy jako naszych 
reprezentantów lokalnych intere-

sów. Z drugiej strony sami możemy 
zostać kandydatami i przebierać w 
ofertach – Sejm, Senat, rada gminy, 
rada powiatu, sejmik województwa, 
Parlament Europejski. Życzyłbym 
sobie, żeby osoby, przy których po-
stawiłem krzyżyk wypełniły swoją 
misję do końca. A wtedy będą mogły 
startować, gdzie popadnie.

Swoją drogą ciekawe, że jakoś nie 
słychać o ruchach w odwrotnym kie-
runku. Jak już ktoś zostaje posłem 
czy senatorem, to niespieszno mu do 
bycia bliżej swoich wyborców. Fotel 
wójta też jest ciepły, a przecież jesień 
idzie... TOMASZ WOLFF

W dniach 17-18 września w Warszawie odbył 
się III Europejski Kongres Kobiet. Obrady to-
czyły się w Sali Kongresowej Pałacu Kultury 
i Nauki, a do Warszawy przyjechało ok. 5 tys. 
pań. Do stolicy pojechałam jako przedstawi-
cielka Stowarzyszenia Klub Kobiet Kreatyw-
nych z Cieszyna. Ponieważ organizatorki Kon-
gresu sugerowały, by poszczególne grupy jakoś 
się wyróżniały ubraniem czy jakimś wspólnym 
elementem stroju, zdecydowałam, że będę pa-
radowała w śląskiej sukni.

Przygotowywałam się bardzo starannie do 
tego wydarzenia, szybko u złotnika zostały 
wyczyszczone zabytkowe „hoczki”, kupiłam 
też nowy „kabotek”, czyli bluzkę. Kiedy zaś 
znajoma dowiedziała się, że jadę do Warsza-
wy pożyczyła mi łańcuszek, broszkę i napier-
śnik. Na szczęście w Warszawie było słońce i 
mogłam bez problemów przemieszczać się w 
stroju między hotelem a Pałacem Kultury i Na-
uki. Koleżanka, która przyjechała do stolicy w 

innym celu, pomagała mi się ubrać, bo samej, 
niewprawionej, byłoby trudno. „Szatkę”, a więc 
chustkę, wiozłam już zawiązaną z Cieszyna. 

W stroju chodziłam dwa dni i zamysł pro-
mocji naszego stowarzyszenia powiódł się w 
stu procentach. Zainteresowanie strojem było 
ogromne i dużo kobiet przy tej okazji dowie-
działo się o naszym cieszyńskim szlaku ko-
biet, którego ulotkę mogły otrzymać. Sporo 
pań pytało, skąd wziął się taki strój i czy za 
Olzą również mają podobny? Wtedy opowia-
dałam o naszej historii, która przecież nie jest 
powszechnie znana. Zrobiono mi wiele zdjęć 
i myślę, że w ten sposób nasz region stał się 
bardziej znany. Strój rozpoznał również prze-
wodniczący Parlamentu Europejskiego, Je-
rzy Buzek. Wyściskał mnie, podziękował za 
książkę i promocję regionu, a także poprawił 
poruszoną przy tej okazji „szatkę”, co widać na 
zdjęciu. 

Nawiązałam także kontakt z internetowym 

muzeum historii kobiet, w którym znajdą się 
nasze przodkinie opisane w moich książkach, 
a także z Muzeum Historii Kobiet, które po-
wstaje w Szczecinie.

Tyle o spotkaniach ofi cjalnych, a prywatnie 
też było bardzo ciekawie. Na każdym kroku 
na korytarzach spotykało się znane z mediów 
osoby, przedstawicielki kultury, gospodarki, 
panie minister. Każda z nas miała identyfi ka-
tor z imieniem i nazwiskiem. Rozmawiałyśmy 
zwracając się do siebie po imieniu. Właśnie 
dzięki uprzejmości nieznanych koleżanek 
otrzymałam te zdjęcia, sama sobie nie mogłam 
ich przecież zrobić. Nie sposób w kilku zda-
niach opisać wszystkiego, co działo się przez 
dwa dni, ale do problematyki tam poruszanej 
często będę z pewnością wracać. Była napraw-
dę różna, od gospodarki przez kulturę, naukę 
do polityki, ale pojmowanej z kobiecej per-
spektywy obrony naszych interesów.

WŁADYSŁAWA MAGIERA

Przygód z cieszyńską suknią ciąg dalszy

Autorce pomógł sam Jerzy Buzek, pochodzący ze 
Śmiłowic były premier, dziś przewodniczący Par-
lamentu Europejskiego.

Okładka płyty „I'm With You”.

Zespół Red Hot Chili Peppers, już z gitarzystą Joshem Klinghoff erem.
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Red Hot Chili Peppers – »I´m With You«
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Festiwal rozpoczął się praktycznie 
już w środę wieczorem, seansem 
fi lmu „Habermannův mlýn” Juraja 
Herza, który jest pierwszą ekrani-
zacją drażliwego rozdziału histo-
rii czechosłowackiej, powojennego 
wysiedlania obywateli narodowości 
niemieckiej. – Najsympatyczniejsze 
było to, że seans poprzedziło nagra-
nie wideo z pozdrowieniami reżysera 
dla zaolziańskiej publiczności – po-
wiedział nam dyrektor TrzyLaF-u, 
Tadeusz Wantuła. – Film zrobił duże 
wrażenie. Na sali zasiadło wprawdzie 
tylko kilkadziesiąt osób, ale wszyscy 
widzowie siedzieli do końca, aż do 
ostatnich napisów, a nawet jeszcze 
przez chwilę po seansie w zupełnej 
ciszy. Film musiał nimi zatem dość 
mocno wstrząsnąć – stwierdził Wan-
tuła.

Czwartkowe przedpołudniowe se-
anse festiwalowe obejrzała jak zwy-
kle młodzież z Trzyńca: uczniowie 
szkoły średniej na Kanadzie oraz 
dziewiątoklasiści z polskiej i czeskich 
podstawówek. Byli oni też świadkami 
uroczystego otwarcia imprezy. Obyło 
się wprawdzie tym razem bez przed-
stawicielki trzynieckiego ratusza, 
wiceburmistrz Milady Hejmejovej, 
która od lat otwierała festiwal, ale 
tym razem musiała wziąć udział w 
posiedzeniu władz hutniczego mia-
sta, jednak gości, w tym sławnych, 
nie brakowało. 

Członkinie sztabu organizacyj-
nego TrzyLaF-u, Alicja Wantuła i 
Martina Zajac, powiedziały podczas 
inauguracji, że tegoroczny festiwal to 
tradycyjnie przegląd fi lmów trzech 
kinematografi i: polskiej, czeskiej i 
słowackiej, a będzie także jeden seans 

węgierski. W konkursie Złoty Debiut 
wystartuje jedenaście fi lmów, które 
będzie oceniać jury w składzie: Peter 
Dubecký (Słowacki Instytut Filmo-
wy), Milan Lička (Unia Czeskich 
Klubów Filmowych), Andrzej Mil-
czarkiewicz (polski krytyk fi lmowy), 
Martin Novosad (ostrawska redakcja 
Telewizji Czeskiej), Ondrej Šulák 
(rektor Wydziału Teatralnego bra-
tysławskiej uczelni wyższej VŠMU), 
Tadeusz Wantuła (wiceprezes Kon-
gresu Polaków, pełnomocnik trzy-
nieckiego Klubu Kultury) i Andrzej 
Werner (polski krytyk fi lmowy).

Z innych gości wymieńmy cho-
ciażby Petera Michaloviča ze Sło-
wackiego Instytutu Filmowego, 
Andrzeja Kawalę, szefa Lubuskiego 
Lata Filmowego, Grzegorza Pień-
kowskiego, byłego  pracownika Fil-
moteki Narodowej w Warszawie. 
– Gości będzie podczas tych czterech 
dni z fi lmem sporo. Przyjadą reży-
serzy, krytycy fi lmowi... – zapewnia 
Tadeusz Wantuła.

A jakie fi lmy będziemy  mogli w 
trzynieckim kinie Kosmos obejrzeć 
jeszcze podczas weekendu? Na przy-
kład fi lm słowackiego reżysera Petera 

Bebjaka „Marhulový ostrov”, a prze-
de wszystkim thriller Roberta Sed-
láčka „Sráči”,do którego zdjęcia były 
w zeszłym roku kręcone właśnie na 
ulicach Trzyńca. Ten sam reżyser jest 
autorem komedii „Rodina je základ 
státu”, która przedstawia historię ro-
dziny,  zmuszonej do ucieczki na po-
łudniowe Morawy, ponieważ ojciec 
(Igor Chmela),  jako były menedżer 
podejrzany jest o wyprowadzanie 
pieniędzy z fi rmy. W prapremierze 
zobaczymy fi lm „Dom” słowackiej 
reżyserki  Zuzany Liovej. Widzowie 
będą mogli obejrzeć również nowy 

fi lm Martina Šulíka pt. „Cigán”, któ-
ry został nagrodzony na MFF Karlo-
vy Vary. Z polskich hitów  obejrzymy 
dramat „Cisza”, opowiadający o wy-
cieczce tyskich licealistów zasypanej 
przez lawinę w Tatrach Wysokich, a 
także dramat „Czarny czwartek”. 

Warto dodać, że wczoraj, tuż po 
zamknięciu tego numeru, miał na 
TrzyLaF-ie swoją premierę fi lm 
„Zwrotnica” młodego Zaolzianina, 
Tomasza Heczki. Ten niezależny 
fi lm studencki został nakręcony w 
ramach projektu „Dwa narody, jedno 
miasto, jeden fi lm”, dzięki dotacji UE 
w programie „Młodzież w działaniu”. 
Twórcy fi lmu są związani przede 
wszystkim z Cieszynem, jest wśród 
nich m.in. dwóch studentów pra-
skiej FAMU, aktorzy Cieszyńskiego 
Studia Teatralnego, ale też przyszli 
prawnicy i studenci innych niear-
tystycznych kierunków. W ramach 
projektu podjęli się próby nakręcenia 
fi lmu autorskiego, który byłby z tech-
nicznego i artystycznego punktu wi-
dzenia na poziomie profesjonalnych 
produkcji fi lmowych...

 Ogłoszenie wyników obu kon-
kursów odbędzie się dzisiaj o godz. 
18.00 podczas Wieczoru Galowego 
Trzynieckiego Lata Filmowego. Bę-
dzie mu towarzyszyć koncert duetu 
Tara Fuki, który tworzą wioloncze-
listka i wokalistka z Trzyńca – Do-
rota Barová (z domu Blahut) oraz 
Andrea Konstankiewicz.

Czterodniowy maraton fi lmowy 
zakończy jutro o godz. 20.00 fi lm 
„Nevinnost” Jana Hřebejka. Więcej 
informacji na stronach interneto-
wych: www.tfl .cz.

JACEK SIKORA

TRZYNIECKIE LATO FILMOWE PO RAZ DZIEWIĘTNASTY

Laureatów poznamy już dzisiaj
Film „Lidice” Petra Nikolaeva, będący refl eksją nad rzeczywistymi wydarzeniami wojennymi, opowiadający o tragedii czeskiej wioski Lidice spalonej przez hitlerow-
ców, otworzył ofi cjalnie w czwartek rano w trzynieckim kinie Kosmos dziewiętnastą już edycję Trzynieckiego Lata Filmowego (TrzyLaF). Ten najważniejszy na 
Zaolziu festiwal fi lmowy potrwa do niedzieli. Już dzisiaj jednak poznamy laureatów konkursu Złoty Debiut oraz o Nagrodę Publiczności.

Na fi lmie „Lidice” w pierwszych dwóch rzędach zasiedli festiwalowi goście (od lewej) – w pierwszym rzędzie: Peter Dubecký, 
Ondrej Šulaj i Peter Michalovič, w drugim rzędzie: Andrzej Milczarkiewicz i Andrzej Kawala.

Piernikowe serca reprezentowały 
Mikroregion „Górolsko swoboda” 
na pierwszym festiwalu produk-
tów regionalnych, który pod nazwą 
„Kampský krajáč” odbył się podczas 
weekendu na praskiej Kampie w 
stolicy Republiki Czeskiej. Upieczo-
ne nad Olzą i Głuchówką pierniki 
zaproponowała prażanom Dagmar 
Lachmanová z Bystrzycy, mogąca się 
pochwalić posiadaniem certyfi katu, 
upoważniającego ją do oznaczania 
swoich produktów marką ochron-
ną „Górolsko Swoboda produkt re-
gionalny®”. Na małym ryneczku na 

Kampie swoje wyroby zaprezentowali 
rzemieślnicy i rękodzielnicy z całej 
RC. Mieszkańcy Pragi, którzy zawi-
tali podczas weekendu, mogli obejrzeć 
także atrakcyjny program w wykona-
niu czeskich zespołów: „Babský soub-
or Horní Poříčí” i „Kosáček”, a także 
przedstawienia teatrzyków „Dřevěné 
divadlo Honzy Hrubce” i „Divadelní 
společnosti ELF”. 

A może za rok przedstawiciele 
Mikroregionu „Górolsko Swoboda” 
zaproponują prażanom także pro-
gram w wykonaniu zespołów z na-
szego regionu? (kor)

W środę 28 września minie dokład-
nie rok od śmierci znanego wołoskie-
go etnografa, Jaroslava Štiki. Trumna 
z jego ciałem spoczęła 3 lipca na 
cmentarzu w Muzeum Wołoskim 
w Przyrodzie w Rożnowie. Podczas 
ceremonii nie zabrakło wówczas 
przedstawicieli Oddziału Górali Ślą-
skich Związku Podhalan, na którego 
imprezy Štika, wielki znawca kultury 
pasterskiej w Łuku Karpackim, czę-
sto przyjeżdżał.

– Zamierzamy w rocznicę śmier-
ci tego naszego przyjaciela wziąć 
udział w spotkaniu wspomnienio-
wym pn. „Pieśni opowiadają histo-
rie”, które  28 września odbędzie się 
w tzw. Stodole Janíka w rożnow-
skim skansenie – powiedział nam 
Josef Straka z Ogniska Oddziału 
Górali Śląskich ZP w Koszarzy-
skach, który uczestniczył także w 
lipcowych uroczystościach w Roż-
nowie. – Przyjedzie sporo gości, 
m.in. kapele ludowe z Uherskiego 
Hradziszcza, słowackiej Terchowej, 
a także zespół z Wielkich Karlo-
wic. Mam nadzieję, że spotkamy się 
tam także z naszymi przyjaciółmi z 

polskiej strony Beskidów, jak na po-
czątku lipca.

Jaroslav Štika urodził się w 1931 
roku w Rożnowie pod Radhoszczem, 
ukończył studia etnografi czne na 
uniwersytecie w Brnie. Interesował 
się głównie sałasznictwem i kulturą 
pasterską. Większość swojego życia 
pracował w rożnowskim skansenie, 
przez 27 lat był jego dyrektorem.

Jako znawca folkloru wołoskiego 
i kultury pasterskiej często gościł 
na zaolziańskich imprezach takich, 
jak „Miyszani łowiec” czy semina-
ria Sekcji Ludoznawczej Zarządu 
Głównego PZKO. Na jednym z 
nich, w Jabłonkowie, wygłosił wy-
kład pn. „Sałasznictwo w Beskidach 
Cieszyńskich, a także o wołochach i 
góralach”. (kor)

»GOROLSKO« MARKA NAD WEŁTAWĄ
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Uczczą pamięć 
znanego etnografa

Podczas uroczystości na cmentarzu w Rożnowie nie zabrakło w lipcu przedsta-
wicieli Oddziału Górali Śląskich Związku Podhalan z obu stron Olzy. Na pewno 
przyjadą do Rożnowa także w najbliższą środę.
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Władze Polskiego Związku Kultu-
ralno-Oświatowego były wspólnie 
ze słowacką gminą Oszczadnica za-
granicznym partnerem Europejskie-
go Forum Kultury „Skrawki wspól-
nego nieba. Małopolska – Czechy 
– Słowacja 2011”, zorganizowanego 
przez Tarnowską Fundację Kultu-
ry w Tarnowie. Myślą przewodnią 
ponadgranicznego spotkania był 
„Europejski Dialog Międzykultu-
rowy”. Na program Forum złożyły 
się wykłady, dyskusje i prezentacje 
multimedialne. Dyskutowano na 
kilka tematów, między innymi o roli 
instytucji kulturalnych w kształto-
waniu konkurencyjności i atrakcyj-

ności obszarów transgranicznych 
oraz o promowaniu zbliżenia kul-
turowego czy świadomości kultu-
ralnej i gustach estetycznych jako 
kreacji kompetencji kulturowych za 
pośrednictwem mediów. Tematem 
były też fi nansowe i prawne aspek-
ty realizacji projektów w zakresie 
współpracy międzyregionalnej oraz 
stereotypy we wzajemnym postrze-
ganiu się Polaków, Czechów i Sło-
waków. Uczestnicy EFK zwiedzili 
Tarnów i kopalnię soli w Bochni, a 
także wymienili się doświadczenia-
mi z dziennikarzami polonijnymi 
biorącymi udział w XIX Światowym 
Forum Mediów Polonijnych.  (kor)

DYSKUSJA PONAD GRANICAMI

W SKRÓCIE
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»Pożegnanie z bronią« 
w przydomowym ogrodzie 
Na początku była zwykła ciekawość. 
To ona spowodowała, że pewnego 
popołudnia zadzwoniłam do drzwi 
Jozefa Vričana z Suchej Górnej, by 
zapytać go, co to za dziwna ekspo-
zycja powstaje w ogródku przed jego 
domem. Co tu ukrywać – krzyż z 
wojskowego cmentarza, dziurawe 
kaski wojskowe i szrapnele pospa-
wane w skupiska i wbetonowane 
w imitację wzgórza utworzonego z 
przywiezionych z gór kamieni dość 
znacznie odbiegają od typowych dla 
podmiejskich ogrodów tui i róża-
neczników. 

Jozef Vričan, Słowak urodzo-
ny w Turcziańskich Teplicach, jako 
nastolatek przyszedł na nasz teren 
uczyć się zawodu górnika. To czło-
wiek wielu zawodów i zainteresowań 
– alpinista, fotograf, propagujący 
w licznych wydawnictwach piękno 
słowackich gór, a także przedsię-
biorca, prowadzący z synem fi rmę 
specjalizującą się w pracach wyso-
kościowych. W swoim czasie pro-
wadził również biuro podróży. Przy 
pierwszym spotkaniu podarował mi 
napisaną przez siebie książkę pt. „Po 
zapadlých stopách českých vojáků 
– Z Julských Alp k Jadranu” („Zagi-
nionymi śladami czeskich żołnierzy 
– Z Alp Julijskich nad Adriatyk”). 
Bez wydanej przed trzema laty pub-
likacji nie byłoby mini-muzeum w 
ogrodzie przed domem Vričana, bez 
umieszczonych tam eksponatów, po-
chodzących z pogranicza słoweńsko-
-włoskiego, nie byłoby książki...

W POSZUKIWANIU 
MONTE NERO

– To takie mini-muzeum w plene-
rze, jakich Słoweńcy i Włosi w re-
gionie nadmorskim mają dziesiątki, 
pamiątka na osiem lat prac badaw-
czych – nie tylko w archiwach, ale 
również w okopach I wojny świato-
wej na froncie soczańskim, poświę-
conych skompletowaniu publikacji 
historycznej o najkrwawszych wal-
kach obronnych armii austriacko-
węgierskiej przeciwko Włochom w 
latach 1915-1917 – wyjaśnił Vričan. 
I, nie czekając, nim zapytam, skąd 
wzięło się u niego zainteresowanie 
tym właśnie tematem, od razu za-
czął tłumaczyć: – Korzenie moich 
badań leżą w kręgu rodziny. Obaj 
moi dziadkowie brali udział w ope-
racjach wojskowych nad Soczą. Ten 
ze strony matki, mieszkający na 
Orawie, poszedł na front z zachod-
niogalicyjskim pułkiem piechoty 
z Nowego Sącza, który był częścią 
czesko-morawsko-śląsko-galicyj-
skiego dywizjonu. Bronił on najtrud-
niejszego odcinka koło Monte dei 
Sei Busi. Na tamtejszym cmentarzu 
pogrzebanych jest przeszło 100 tys. 
żołnierzy włoskich i 20 tys. austria-
cko-węgierskich. Wielu z nich wy-
wodziło się ze Śląska Cieszyńskiego, 
ponieważ 31. „Landsturm” pułku 
piechoty, biorący udział w tych wal-
kach, pochodził z Cieszyna – mój 
rozmówca zwrócił uwagę na fakt, o 
którym w ogóle już dziś nie pamięta-
my – że nawet na odległych frontach 
walczyli i ginęli w czasach I wojnej 
światowej rodacy z naszego regionu. 

Drugi dziadek Jozefa Vričana 

został powołany do węgierskiego 
pułku w Koszycach. Najpierw wal-
czył w Serbii, później, gdy Włochy 
wypowiedziały w 1915 roku wojnę 
Austro-Węgrom, trafi ł na front so-
czański. – Dziadek opowiadał mi w 
dzieciństwie o walkach z Włochami 
gdzieś w Alpach, o tym, że z jakiejś 
góry Monte Nero codziennie ostrze-
liwały ich włoskie armaty – Vričan 
kontynuował swą opowieść. – Lecz 
dopiero w latach 90. ub. wieku, gdy 
prowadziłem w Słowenii biuro po-
dróży, odkryłem ową przeklinaną 
przez dziadka górę Monte Nero. 
Leży w słoweńskiej części Alp Julij-
skich i po słoweńsku nazywa się Krn. 
Wówczas, pod koniec lat 90., posta-
nowiłem szukać śladów dziadka i 
zgłębić losy słowackich żołnierzy w 
armii austriacko-węgierskiej. 

INNI NIŻ SZWEJK 
Odtąd Vričan przemierzał górskie 
szlaki, szukając śladów walk. W tych 
okolicach po dziś dzień można na-
trafi ć na amunicję z I wojny świa-
towej. W regionie tym odbywają 
się nawet ogólnoeuropejskie giełdy, 
na które przyjeżdżają kolekcjone-
rzy z całej Europy, a nawet świa-
ta. – Rzeczy te sprzedawane są tam 
po wysokich cenach, lecz ja ich nie 
kupowałem, większość znalazłem 
sam, lub przywieźli mi je przyjaciele 
– opowiedział, dodając, że wszystko 
to, co wystawione ma w ogrodzie, 
najpierw sprawdził pirotechnik z 
Komendy Głównej Policji RC w 
Pradze. W przygotowaniu książki o 
walkach nad Soczą pomagało Vriča-
nowi wiele osób – słoweńscy i włoscy 
historycy, geodeta, który dysponował 
szczegółowymi mapami Alp Julij-
skich, osoby, które miały dostęp do 
archiwów słoweńskich i włoskich 
oraz do archiwum w Wiedniu. 

Pierwotnego założenia – odnale-
zienia śladów słowackich żołnierzy 
– nie udało się Vričanowi zrealizo-
wać. Madziaryzacja była tak silna, że 
nie potrafi ł znaleźć żadnych jedno-

stek słowackich – wszyscy żołnierze 
określani byli jako Węgrzy. Za to 
natrafi ł na liczne ślady czeskie. W 
archiwum armii włoskiej znalazł za-
piski, z których wynikało, że czescy 
żołnierze należeli do najlepszych 
obrońców austriackich linii. Te in-
formacje były niejako w sprzeczno-
ści z tradycyjnym szwejkowskim po-
jęciem czeskiego żołnierza w armii 
cesarskiej, obrazem żołnierza, który 
– gdy tylko może – zdradza swoje 
wojsko i ucieka na stronę przeciw-
nika. Vričan ma na to własną teo-
rię – Czesi, jego zdaniem, dlatego 
w słoweńskim Krasie walczyli tak 
dzielnie, bo bronili terytorium brat-
niego narodu słowiańskiego, którego 
kraj dobrze znali. Już na początku 
XX wieku w Czechach wydawano 
bowiem przewodniki turystyczne po 
Alpach Julijskich. 

Górnosuszanin posunął się w 

swej teorii jeszcze dalej – na stro-
nach swej książki dowodzi, że żoł-
nierze czescy, walczący na froncie 
włoskim w wojsku austriackim, byli 
lepszymi żołnierzami od czeskich 
legionistów, na których państwo 
czechosłowackie postawił Tomáš 
Garyk Masaryk i którzy do dziś są 
opiewani jako bohaterowie, podczas 
gdy o żołnierzach frontowych się za-
pomina. Dlatego też, gdy prezydent 
Václav Klaus 28 października 2008 
roku podczas obchodów święta pań-
stwowego powiedział, że należy pa-
miętać o wszystkich, którzy zginęli 
w okopach I wojny światowej – nie 
zaś tylko o niektórych, Vričan napi-
sał do niego list z podziękowaniem. 
Prezydent własnoręcznie mu odpo-
wiedział: „Szanowny Panie, to, co tak 
podobało się Panu w moim przemó-
wieniu, przygotowywałem przez rok. 
Uważałem to za kluczową sprawę. 

Do dnia dzisiejszego nikt tego nie 
zauważył, to znaczy – nikt tego nie 
skomentował. Dlatego naprawdę 
bardzo Panu dziękuję”. 

KRZYŻ I RÓŻANIEC 
Z POCISKÓW

Ogrodowa ekspozycja Jozefa Vriča-
na nie jest jeszcze w całości gotowa. 
Wraz z bratem pracuje nad jej dokoń-
czeniem. Obok eksponatów zostały 
już jednak umieszczone tablice z le-
gendą – jak w prawdziwym muzeum. 
Autor wystawy nie ukrywa, że celo-
wo umieścił ją nie na tyłach ogrodu, 
lecz przed domem, by przechodzą-
cy czy przejeżdżający na rowerach 
ludzie zauważyli ją, zatrzymali się, 
przeczytali tabliczki. – Już się za-
trzymują. A jeżeli ktoś zadzwoni do 
drzwi i będzie chciał o coś zapytać, 
gotów jestem z nim porozmawiać – 
zapewnia Vričan. Swej wystawce dał 
nazwę „Sbohem, armádo” – wzorując 
się na czeskim tytule powieści Er-
nesta Hemingwaya „Pożegnanie z 
bronią”. To dlatego, że akcja książki 
amerykańskiego pisarza rozgrywa 
się właśnie nad Soczą, w okolicach 
Gorycji. Wielu historyków powołuje 
się na Hemingwaya jako bezpośred-
niego uczestnika walk, choć to nie 
polega na prawdzie – na front włoski 
przyszedł pół roku później. 

Na ścianie w jednym z pokojów w 
domu Jozefa Vričana wiszą krzyż i 
różaniec. Krzyż, wykonany z ułom-
ków granatów artyleryjskich, poda-
rowali mu Włosi na wystawie broni 
artyleryjskiej, z nieco ironiczną de-
dykacją – „za cierpienia, które Wło-
chom wyrządziły armaty wyprodu-
kowane w pilzneńskiej Škodzie”. Z 
kolei różaniec, którego ziarna tworzą 
ołowiane kulki od szrapnela, otrzy-
mał w Słowenii ze słowami, że jest 
„człowiekiem, który za granicą wal-
czy o prawa Słoweńców”. W kościele 
w morawskiej Strażnicy poświęcił 
mu je polski ksiądz. Taka mała ta 
Europa, której narody tak często sta-
wały przeciwko sobie...

DANUTA CHLUP

Jozef Vričan przy swojej ogrodowej ekspozycji. 

Na ścianie w domu Jozefa Vričana wiszą krzyż i różaniec wykonane z części pocisków artyleryjskich. 
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Dzielą pracę, kuchnię i łoże. 
Mają wspólną pasję, choć nie-
raz odmienną osobowość. Ak-
torzy jednego teatru, nauczy-
ciele jednej szkoły, pracownicy 
jednej fi rmy...

Irka i Jan
Ona wygadana, on waży każde sło-
wo. Ona chciałaby opowiedzieć całe 
życie na jednym oddechu, on naj-
chętniej zaraz na wstępie wycofałby 
się z rozmowy. Irena i Jan Gomo-
lowie oboje są skorpionami. Gdyby 
wierzyć horoskopom, nie powinni 
wytrzymać z sobą jednego miesiąca. 
Tymczasem są już małżeństwem od 
26 lat i niewiele krócej pracują jako 
nauczyciele wychowania fi zycznego 
w jabłonkowskiej polskiej podsta-
wówce.

– My naprawdę bardzo mało się 
kłócimy – przekonuje pani Irena. 
– No bo u nas jest tak, że ja tego na-
gadam i nagadam, a mąż powie zale-
dwie jedno zdanie. I w rezultacie jest 
tak, jak on chce – śmieje się pani Ire-
na. – Ja nie potrzebuję wiele mówić 
– wzrusza ramionami pan Jan.

Znajomość Irki z Janem sięga lat 
gimnazjalnych. Ona pochodziła z Ja-
błonkowa, on z sąsiednich Mostów. 
– Wcale nie byłam pewna, czy chcę z 
nim chodzić. W końcu był ode mnie 
o rok młodszy... – zdradza swoje 
dziewczęce rozterki pani Irena. – Ale 
chodziliśmy z sobą długo, jakieś pięć, 
sześć lat, aż mama się zdenerwowała, 
że powinniśmy się albo pobrać, albo 
rozstać. Wzięliśmy więc ślub, a po 
przeszło dwóch latach przyszedł na 
świat nasz pierwszy syn – dodaje.

SPORT – ANTIDOTUM 
NA KOBIECY ŚWIAT

Na to, że oboje zwiążą swoje życie 
zawodowe z lekcjami wychowania 
fi zycznego, na początku wcale się nie 
zanosiło. Irka chciała wprawdzie zo-
stać nauczycielką i podjęła studia na-
uczania wczesnoszkolnego, Jan nato-
miast zgłosił się na Wyższą Szkołę 
Górniczą do Ostrawy. Ze studiów 
jednak wkrótce zrezygnował i po-
szedł do pracy. – Namówiłam go, sła-
bo powiedziane, zmusiłam go, żeby 
poszedł studiować WF. A potem pod 
jego wpływem sama zdecydowałam 
się zrobić zaocznie drugi dyplom, 
również z wychowania fi zycznego – 
pani Irena po każdym potoku słów 
szuka u męża cichego gestu aprobaty.

W szkole państwo Gomolowie 
bardziej mijają się, niż przebywają 
razem. – Nasze rozmowy na prze-
rwach mają charakter roboczy. Kiedy 
synowie chodzili tu do szkoły, mie-
liśmy więcej spraw rodzinnych do 
załatwienia. Trzeba było zorganizo-
wać dojazdy na treningi zwłaszcza 
młodszego syna, który już wtedy grał 
w piłkę w ostrawskim Baniku. Teraz 
obaj są w Ostrawie – starszy na stu-
diach, a młodszy w szkole średniej. 
Kiedy któryś z nich wyśle do nas ese-
mesa, to oczywiście idziemy podzie-
lić się tą wiadomością. Nie czekamy 
na powrót do domu. Generalnie jed-
nak staramy się, żeby szkoła pozosta-
ła szkołą, a dom domem – stwierdza 
pani Irena.

Jakby na to nie patrzeć, sport prze-
wija się przez życie państwa Gomo-
lów we wszystkich jego przejawach. 
Sport to nie tylko szkolne lekcje 

wuefu, to również treningi jabłon-
kowskiej drużyny piłkarskiej prowa-
dzone przez J. Gomolę, to niedziel-
ne wyjazdy na mecze synów (piłki 
nożnej i ping ponga). – Uważam, 
że to właśnie dzięki naszej wspólnej 
sportowej pasji tak dobrze się z sobą 
dogadujemy. Nie mam powodu na-
rzekać, kiedy mąż wychodzi na tre-
ning. Wiem, że treningi traktuje bar-
dzo profesjonalnie,  a piłka nożna nie 
jest pretekstem do tego, żeby później 
napić się z kolegami piwa. I pewnie 
dlatego mi to nie przeszkadza – za-
uważa I. Gomola.  

– Treningi to mój sposób na od-
reagowanie się od świata „bab”. W 
szkole jest nas raptem dwóch męż-
czyzn. I cała masa kobiet – włącza 
się w rozmowę pan Jan. Jego żona 
też zresztą przyznaje, że potrzebuje 
antidotum na szkolne kobiece towa-
rzystwo. – Zamiast iść z koleżanka-
mi na kawę, wolę pójść z mężem na 
trening – mówi zdecydowanie.

ON ROBI ŚNIADANIE, 
KIEDY ONA ŚPI

W domu pani Irena jest typową ko-
bietą. Gotuje, robi pranie, prasuje. 
– Ja robię śniadania – dopomina się 
jej mąż, co pani Irena od razu ko-
mentuje stwierdzeniem, że ona oso-
biście nie jest w stanie wcześnie wstać 
i gdyby nie inicjatywa męża, u nich w 
domu nie jadałoby się śniadania. Za-
raz też wymienia kolejne atuty męża. 
– Mąż wszystko umie zrobić w domu 
i wokół niego. Masę rzeczy robi sam. 
Jak na nauczyciela jest niezwykle 
zręczny – dodaje żartobliwie.

Są jednak sprawy, z którymi pani 
Irena musi poradzić sobie sama. 
– Choć na co dzień jako nauczyciel-
ka wuefu chodzę ubrana raczej na 
sportowo, to lubię się ładnie ubrać, 
włożyć nową kreację balową. Tego 
rodzaju zakupy robię zawsze sama. 
Nie wyobrażam sobie, żeby mi mąż 
przy nich towarzyszył. A on pewnie 
też nie... Czasem lubię ot tak sobie 
połazić po sklepach. Cieszy mnie też 
każde szkolne wyjście do teatru, bo 
wiem, że męża na kulturę bym nie 
zdołała namówić – wyznaje jabłon-
kowska wuefi stka.

Przyglądając się rano panu Jano-
wi pedałującemu w rzęsistym desz-
czu na rowerze do szkoły oraz pani 

Irenie beztrosko wyprzedzającej go 
samochodem, niezorientowany ob-
serwator mógłby pomyśleć, że z ich 
małżeństwem coś nie tak. Nic bar-
dziej mylnego. Nawet najbardziej 
zgrane pary  mają przecież prawo do 
swoich drobnych dziwactw... 

Joasia 
i Grzesiek
Joanna Litwin i Grzegorz Widera 
zanim poszli wspólnie do ołtarza, 
najpierw grywali role narzeczonych, 

a nawet kilkakrotnie brali ślub w 
spektaklach. Parą małżeńską są już 
ósmy rok, a w Scenie Polskiej Teatru 
Cieszyńskiego grają czwarty sezon. 
Mają dwóch synów – prawie sied-
mioletniego Wernera oraz czterolet-
niego Aleksandra. 

– Poznaliśmy się w teatrze w Sos-
nowcu i od razu się zaprzyjaźniliśmy. 
Role narzeczonych i te wszystkie fi k-
cyjne śluby nie miały żadnego wpły-
wu na nasze przyszłe wspólne życie. 
Aktor musi umieć oddzielić to, co 
dzieje się na scenie, od tego, co jest 
w życiu. Nas łączyła przyjaźń, która 
przerodziła się w miłość – mówi z 
przekonaniem pani Joanna.

FIKCJA I RZECZYWISTOŚĆ
Joasia i Grzesiek Widerowie starają 
się konsekwentnie oddzielać nie tyl-
ko fi kcję od rzeczywistości, ale także 
życie zawodowe od życia rodzinne-
go. W domu rozmowy o pracy są 
więc rzadkością. Sprawy związane 
z teatrem są poruszane najwyżej w 
drodze do pracy, wtedy małżonko-
wie służą sobie radą i pomocą. – To, 
że oboje jesteśmy aktorami, to duży 
plus. W przypadku trudnych ról ro-
zumiemy napięcie drugiej osoby, to, 
że w takich sytuacjach trudno tak 
zupełnie odciąć się od roli. Oso-
bie spoza teatru być może trudniej 
byłoby to zrozumieć – uważa pani 
Joanna. A zazdrość? Czy ta nie ma 
miejsca, kiedy jedno odgrywa scenę 
miłosną? – To tylko gra. Nic więcej. 
Kiedy na przykład zabijam kogoś na 
scenie, to też przecież nie oznacza, że 
w rzeczywistości chcę go zabić – wy-
jaśnia pan Grzegorz. Po chwili jed-
nak dodaje, że znał pewne małżeń-
stwo, które musiało odejść z teatru 
właśnie z powodu zazdrości.

Wspólne zainteresowania i wspól-
na pasja, zdaniem państwa Widerów, 
są dużym atutem w pożyciu małżeń-
skim. Wspólna praca i wspólny dom 
to dla nich idealne rozwiązanie, a na 
pytanie, czy czasem swojego towa-
rzystwa nie mają już serdecznie dość, 
odpowiadają jednogłośnie: – My lu-
bimy być razem! A kiedy jesteśmy 
osobno, to i tak cały czas wisimy na 
telefonie. Zawsze jest temat, nieko-
niecznie zresztą związany z teatrem 
– dodaje pani Joanna. Od razu jed-
nak zaznaczają, że owa przyjemność 
bycia razem bynajmniej nie oznacza, 
że są skazani tylko na siebie. Są zna-
jomi, wyjazdy do innych teatrów...  

Identyczne godziny pracy obydwu 
małżonków niestety utrudniają opie-
kę nad dziećmi. Wychodząc razem z 
domu i wracając wspólnie do niego, 
nie mają tej możliwości, żeby tato 
zaopiekował się dziećmi wtedy, kie-
dy mama jest w pracy, i na odwrót. 
– Babcie mieszkają daleko i nie zawsze 
mogą nam pomóc, więc bez opiekun-
ki nie dalibyśmy rady – stwierdzają. 
Zwłaszcza, że w tym zawodzie nie 
obowiązują tradycyjne godziny pracy, 
ale są wieczorne spektakle i związane 
z nimi późne powroty. – Są też wy-
jazdy do innych teatrów, ale zawsze 
robimy wszystko, żeby na noc wrócić 
do domu. Chociażby późno, ale wró-
cić – zapewnia pan Grzegorz.

ŁĄCZY ICH STÓŁ 
Jako, że aktorom nie zawsze udaje 
się zdążyć na kolację, państwo Wi-
derowie konsekwentnie utrzymują 
zwyczaj wspólnych śniadań. – Wo-
limy dziesięć minut wcześniej wstać, 
aby zjeść wspólnie śniadanie. Poran-
ki rodzinne są dla nas najcenniejsze 
– uśmiecha się pani Joanna. Podob-
nie jest z obiadem: – Jak tylko jest 
to możliwe, czekamy na siebie. Nie 
jemy na chybcika, byle jak. Aby móc 
wspólnie celebrować posiłki rodzin-
ne, kupiliśmy specjalny stół obiado-
wy – dodaje z dumą. Na nim królują 
dania typowe dla tradycyjnej kuchni 
domowej – te przyrządza pani domu.

Takim świętym czasem, oprócz 
wspólnie spożywanych posiłków, jest 
dla rodziny Widerów również czas 
wakacji. – Teatry w lipcu i sierpniu 
mają wakacje. Korzystamy więc z 
tego czasu pełnymi haustami. Zwy-
kle wyjeżdżamy, zwiedzamy, po-
znajemy. Oczywiście całą rodziną 
– mówi pan Grzesiek. Pod pojęciem 
całą rodziną bynajmniej nie należy 
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Przez 24 godziny na dobę

Irena i Jan Gomolowie z piłką w sali gimnastycznej jabłonkowskiej PSP.

 Joanna Litwin Widera i Grzegorz Widera razem na scenie.
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jednak rozumieć wyłącznie rodziców 
i ich dwóch synów, ale również żół-
wia, kota i królika...

– Zależy nam, żeby czas spędzony 
z dziećmi był czasem spędzonym ja-
kościowo. W wychowaniu stawiamy 
na bardzo szeroko pojętą wrażliwość, 
rozwój duchowy, miłość do książek... 
Staramy się uwrażliwiać synów na 
sztukę, na potrzebę poznawania ję-
zyków obcych, ale także uczulać ich 
na potrzeby innych ludzi – przeko-
nuje pani Joanna. O tym, że nie są 
to puste słowa, może świadczyć cho-
ciażby festiwal dla niepełnospraw-
nych, który pani Joanna organizuje 
co roku w maju.

Joasia Litwin i Grzesiek Widera 
trafi li na siebie w teatrze w Sosnow-
cu. Tam wzięli ślub, tam urodzili się 
obaj synowie. Sosnowiec wspomina-
ją więc z niezwykłym sentymentem. 
Teraz dzięki porozumieniu obydwu 
teatrów (sosnowieckiego i cieszyń-
skiego) mają okazję grywać w oby-
dwu zespołach. Oczywiście razem.

Krystyna 
i Karol
Krystynę i Karola Mrózków z Su-
chej Górnej znajomi zwykle koja-
rzą z kursami prawa jazdy i swoimi 
pierwszymi godzinami spędzonymi 
w pocie czoła za kierownicą. In-
struktorami jazdy zostali już w cza-
sach normalizacji, później założyli 
własną szkołę. 

ON MIAŁ SIEDEM LAT, 
ONA SIEDEM TYGODNI

– W oczach naszych wnuków jeste-
śmy małżeństwem, które na własne 
oczy mogło oglądać cesarza Fran-
ciszka Józefa, a może nawet Ma-
rię Teresę... – śmieje się pan Karol, 
od razu jednak się refl ektuje: – Na 
szczęście nie jest tak źle, bo nawet 
jeszcze pamiętam, kiedy po raz 
pierwszy spotkałem swą przyszłą 
żonę. Ja miałem wtedy siedem lat, a 
ona siedem tygodni. Potem wypadki 
potoczyły się już wartkim nurtem i 
po upływie 20 wiosen staliśmy się 
małżeństwem. W stosunkowo krót-
kim czasie w naszym domu pojawiło 
się też trzech chłopców – dodaje.

Lata siedemdziesiąte minionego 
wieku nie należały – jak to określa 
pan Karol – do tłustych. Dlatego też 
pani Krystyna postanowiła skrócić 

urlop macierzyński i poszukać od-
powiednio honorowanej pracy. – Tak 
się złożyło, że opuściłam swój pier-
wotny zawód laboranta zdrowotnego 
i po zdobyciu odpowiedniej kwalifi -
kacji podjęłam pracę w  Autoškole 
Svazarmu, gdzie od kilku lat praco-
wał już mąż. Niekwestionowanym 
plusem tego zawodu była możli-
wość elastycznego rozkładu godzin 
pracy, dzięki czemu nasze kontakty 
z dziećmi specjalnie nie ucierpiały. 
Ciemniejszą stroną  było natomiast 
to, że po godzinach pracy zmęczenie 
nie zawsze pozwalało dać im wszyst-
ko to, co im się należało – wyznaje 
z perspektywy czasu pani Krystyna.

WSPÓLNA FIRMA 
Z IMIENIEM ŻONY

Zaraz po aksamitnej rewolucji pań-
stwo Mrózkowie zdecydowali się 
rozkręcić własny biznes. Synowie 
byli już wtedy prawie dorośli, mał-
żonkowie mogli więc rzucić się w wir 
pracy. Zakres działalności nie budził 
żadnych wątpliwości – ośrodek szko-
lenia kierowców. – Praca ta wymaga-
ła jednak dużo więcej zaangażowa-
nia, niż poprzednia. Na szczęście 
balast  trudnych decyzji, problemów 
i trosk egzystenjonalnych był lżejszy, 
bo rozdzielony na dwoje. Z drugiej 
strony, kiedy przychodził kryzys, 
adrenalina dawała o sobie znać z po-
dwójną siłą – przyznaje  pan Karol. 
– Ujemną stroną rodzinnej fi rmy jest 

też mniejsza gwarancja ekonomicz-
nego sukcesu, wynikająca z jednego 
tylko źródła dochodu – uzupełnia 
męża pani Krystyna.

Podjęte przez panią Krystynę 
jeszcze pod koniec lat osiemdzie-
siątych studia na Wydziale Peda-
gogicznym Uniwersytetu Karola 
w Pradze z biegiem czasu okazały 
się być posunięciem jak najbardziej 
przezornym. W momencie, kiedy 
szkoła jazdy nie była w stanie za-
pewnić zadowalających dochodów, 
a także żeby wykorzystać owo-
ce studiów, pani Krystyna podję-
ła pracę pedagoga specjalnego w 
czeskocieszyńskiej podstawówce. 
– Chociaż żona pracuje w szkole, 
a ja korzystam już z dobrodziejstw 
emerytury, ośrodek szkolenia kie-
rowców pozostał naszą współną 
pasją, która nadal nas łączy. Nawet 
pomimo tego, że każdy z nas ma  w 
nim odrębny zakres obowiązków 
– wyjaśnia K. Mrózek.

Na pytanie, czy nie czuje się nie-
jako poszkodowany tym, że wspól-
na fi rma nosi imię żony, odpowiada 
zdecydowanie: – Ludzie nieraz mnie 
o to pytają, a ja bez fałszu zawsze im 
odpowiadam, że mi takie status quo 
odpowiada. „Szef ” nie stosuje wobec 
mnie mobingu, a ja dla podniesienia 
swej pozycji w fi rmie ustanowiłem 
dla siebie funkcję rzecznika praso-
wego – mówi pół żartem pan Karol, 
któremu trzeba przyznać, że mówić, 

a także pisać rzeczywiście potrafi ...
Lata wspólnie wykonywanego 

zawodu, życie spędzone na miejscu 
pasażera obok kursantów dopiero 
co zaliczających pierwsze kilome-
try za kierownicą nie przeszkodziły 
państwu Mrózkom w pielęgnacji 
również innych zainteresowań i 
hobby. – Jest raczej rzeczą natural-
ną, że małżonkowie związani przez 
długie lata nie tylko przysięgą mał-
żeńską, ale też wspólnym lub spo-
krewnionym zawodem, mają rów-

nież wspólne hobby, a może nawet 
pasje. Chyba największą pasją żony 
są psy znacznych gabarytów, aktu-
alnie to niemiecki dog Nero, nabyty 
za pośednictwem polskiej agencji 
„Ratujemy dogi”. Wspólnie pene-
trujemy słowackie góry, a ostatnio 
też w domu razem muzykujemy, ot 
tak, dla własnej przyjemności oraz 
ku widocznemu zadowoleniu przy-
słuchującego się nam psa – stwier-
dza pan Karol.

BEATA SCHÖNWALD

Dziękuję tym parom, które...
Nigdy tak do końca nie rozumiałam fenomenu umieszczania podziękowań 
na jednej z pierwszych kart powieści. Zwykle odbierałam je jako przejaw 
próżności autora. Nie spodziewałam się więc, że pewnego dnia zdecyduję 
się dołączyć je do reportażu.

Dziękuję tym parom, które zgodziły się odkryć przede mną rąbka tajem-
nicy swojego związku, nie bały się przyznać do swoich drobnych słabości, 
a także powiedzieć na głos „jesteśmy razem szczęśliwi”. Nie jest to sprawą 
łatwą. Przekonałam się o tym, wykonując mnóstwo telefonów do par „przez 
24 godzin na dobę skazanych na siebie” i... przyjmując masę odmownych 
odpowiedzi lub esemesów. Często było tak, że kiedy jeden z małżonków był 
chętny do rozmowy, to drugiemu nie odpowiadała taka forma „zwracania na 
siebie uwagi”. Rozumiem to i dziękuję, że chociaż mnie wysłuchali...

Podziękowania należą się też wszystkim tym, którzy podsuwali mi ko-
lejne nazwiska potencjalnych rozmówców wraz z zapewnieniem, że taki 
reportaż to fajna rzecz. Dziękuję również tym parom, które gotowe były 
porozmawiać ze mną w późniejszym terminie, ale w tym tygodniu unie-
możliwiły im to najróżniejsze wyjazdy. A także wszystkim tym szczęśli-
wym „całodobowym”małżonkom, do których nie udało mi się dotrzeć, a 
którzy akurat z przyjemnością podzieliliby się ze mną swoimi spostrzeże-
niami...  (sch)

REKLAMA
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skazani na siebie

Krystyna i... ... jej mąż Karol Mrózek.
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Wilgoć w domu, 
mokre piwnice?
Pojawia się pleśń, grzyb 
i nieprzyjemny zapach?
Straszą wysokie koszty 

ogrzewania?

Mamy dla Państwa 
skuteczne rozwiązanie!

Wizyta rzeczoznawcy z dokładną 
analizą przyczyn zawilgocenia 
oraz oferta cenowa – gratis!

Stosujemy wyłącznie najlepsze 
materiały z gwarancją producenta 
– to gwarantowana jakość usługi!

e-mail: ajesucho@seznam.cz
tel.: 608 772 213

Jako psycholog poradni małżeń-
skiej dostrzegam przede wszystkim 
ryzyko i minusy, jakie przynosi pa-
rom małżeńskim lub partnerskim 
ich wspólna praca. To wynika z 
charakteru wykonywanej przeze 
mnie pracy. Bo wiadomo, do porad-
ni nie zaglądają pary, które prowa-
dzą wspólnie szczęśliwe życie, ale 
te, które mają jakiś problem. Tak 
czy owak z całą odpowiedzialnoś-
cią mogę powiedzieć, że wspólna 

praca nie jest tym, co prowadzi do 
konfl iktów. Przyczyna problemu 
tkwi zwykle zupełnie gdzie indziej, 
a fakt, że małżonkowie spędzają 
wspólnie czas zarówno w pracy, jak 
i w domu, tylko ten konfl ikt potę-
guje. Problemy partnerskie w takich 
sytuacjach mają nieraz katastrofal-
ne skutki. Nagle bowiem okazuje 
się, że nic nie funkcjonuje tak, jak 
powinno. Rozpada się związek, w 
fi rmie piętrzą się problemy... Takiej 

parze wali się cały świat. Uważam, 
że zdrowemu związkowi wspól-
na praca nie powinna stwarzać 
żadnych problemów. Przeciwnie, 
małżonkowie, którzy zapalą się do 
wspólnej pracy, będą wspaniale ze 
sobą współpracować, kooperować 
swoje działania z korzyścią nie tylko 
na polu zawodowym, ale też w życiu 
osobistym. Wspólna praca będzie 
umacniać ich związek, nadając mu 
dodatkowy wymiar. Pewnym za-

grożeniem może być tu wprawdzie 
stereotyp i poczucie klaustrofo-
bii, jednak para żyjąca w zdrowym 
związku łatwo je pokona. Żona nie 
będzie mieć zastrzeżeń do wyjazdu 
męża z kolegami w góry, a mąż do 
kilkudniowego wypoczynku żony w 
luksusowym spa. A czas, kiedy będą 
odpoczywać od siebie nawzajem, 
sprawi, że z nową energią powrócą 
do wspólnej pracy i siebie nawza-
jem. (sch)

PSYCHOLOG O PRACUJĄCYCH RAZEM MAŁŻONKACH 

Sukces czy porażka?
Czy wspólna praca gwarantuje sukces małżeństwu, czy przeciwnie – stoi mu na przeszkodzie? Z takim pytaniem zwróciłam się do 
psycholog mgr Dagmar Patíkovej z Centrum Pomocy Psychologicznej – Poradni Rodzinnej i Małżeńskiej w Karwinie.
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CZYTAJ NAS CODZIENNIE!

www.glosludu.cz

Zareklamuj się w „GŁOSIE LUDU”! 
Na twój telefon czeka Beata Schönwald, doradca ds. reklamy Tel. 775 700 896
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RESTAURACJA 
DWORCOWA

Czeski Cieszyn, Tel. 558 711 594

Otwarta codziennie!
przyjemna atmosfera
kuchnia domowa
bar szybkiej obsługi
możliwość organizowania 

imprez towarzyskich
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    JEWA s.r.o.
Bystřice nad Olší 1207
!! Výkup kulatiny !!
Info: 602 710 808
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Okna PCV       Żaluzje       Moskitiery       Rolety      Markizy

Bramy garażowe         Bramy wjazdowe         Szklenie loggii

Oferujemy:
Okna plastikowe – z dostawą pod klucz
Żaluzje ISO – z łańcuszkiem, ponad 8 typów
Żaluzje drewniane – bambus, lipa, 25 i 50 mm
Moskitiery – okienne – 8 odcieni, drzwiowe stałe i rolowane
Roletki materiałowe – w szynach prowadzących i bez szyn
Markizy – wysuwane i koszowe
Szklenie loggii – system ramkowy i bezramkowy
Rolety – zewnętrzne z tkaniną nieprzepuszczającą ciepła
Japońskie ściany przesuwne
Bramy garażowe – rolowane, segmentowe
Bramy wjazdowe – samonośne, skrzydłowe

ZAPRASZAMY DO NASZEGO SKLEPU!
Leszna Dolna 14 (przystanek u Němce)

Poniedziałek-Piątek 8.00-15.00  Środa 8.00-17.00

www.sldtrading.cz      e-mail: info@sldtrading.cz
tel: 558 341 889, 731 413 658, 603 806 900

PROMOCJA WRZESIEŃ
ZNIŻKA 20 %

ŻALUZJE I STAŁE MOSKITIERY OKIENNE
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PŁASKIE DACHY
Gwarancja do 10 lat

Remonty płaskich dachów
Tel. +48 601 532 642, 

+48 33 852 56 08
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1Třinec, 1.máje 260                       VALA plus s.r.o.                                Jablunkov (u Horalky)

558 335 423, 777 020 578         www.husqvarna-trinec.cz          558 340 150, 777 020 572
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ŠKODA FABIA TERAZ OD 162.900 KČ 
ŠKODA Fabia lub ŠKODA Roomster teraz o 40 000,- Kč tańsze, a z kredytem od ŠkoFIN nawet o 60 000,- Kč. W nagrodę 
za wierność do swojego starszego samochodu ŠKODA uzyskasz teraz na korzystnych warunkach nowy z przedłużoną gwa-
rancją gratis. Swój samochód możesz sobie zostawić. Wierność po prostu popłaca.
Modelowy przykład: ŠKODA Fabia Classic 1,2 HTP/44kW, cena samochodu 162 900,- Kč, rata z góry 49 900,- Kč, wysokość kredytu 113 000,- Kč, 
czas trwania kredytu 60 miesięcy, opłata za zawarcie i prowadzenie umowy 0 Kč, miesięczna rata 2395,36 Kč, miesięczna rata kredytu wraz z 
ubezpieczeniem 2899,36 Kč, kredytowe oprocentowanie 9,90% p.a., RPSN bez ubezpieczenia 10,20%, RPSN 20,14%, całkowita spłata kredytu 
wraz z ubezpieczeniem 173 961,60 Kč. Akcja  dotyczy właścicieli samochodów ŠKODA powyżej 10 lat. Korzystnej oferty 40 000,- Kč nie można 
łączyć z pozostałymi ofertami promocyjnymi.Więcej informacji na www.auto-skoda.cz lub u sprzedawców samochodów ŠKODA.

Średnie zużycie oraz emisje CO2 przedstawionych modeli: 3,4-6,4 l/100 km i 89-149 g/km.

Twój autoryzowany sprzedawca wozów ŠKODA:

Nowa w nagrodę
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Registračníčíslo: 
CZ.3.22/3.3.05/10.02204
Projekt „Na pograniczu kultur. Czesko-
polskie spotkania artystyczne – Czeski 
Cieszyn-Sibica” zbliża się do finału.
Celem projektu „Na pograniczu kultur. 
Czesko-polskie spotkania artystyczne 
– Czeski Cieszyn-Sibica” było nawią-
zanie współpracy z Gminnym Ośrod-
kiem Kultury w Jasienicy poprzez 
wymianę doświadczeń zdobytych 
podczas realizacji własnych inicjatyw 
kulturalnych, wspólne działania pol-
skiego partnera oraz Miejscowego 
Koła Polskiego Związku Kulturalno-
Oświatowego w Czeskim Cieszynie-Si-
bicy oraz poprawa zaplecza  dla pod-

niesienia standardu realizacji współ-
pracy transgranicznej członków i 
sympatyków MK PZKO Czeski Cieszyn
-Sibica oraz mieszkańców Jasienicy.  

Dalszym, nie mniej ważnym celem 
projektu była aktywizacja społecz-
ności lokalnej poprzez włączenie jej 
do wspólnej pracy twórczej, a także 
wzajemne poznanie się i współpra-
ca mieszkańców Euroregionu Śląsk 
Cieszyński. Te cele udało się osiągnąć 
dzięki udziałowi członków i sympaty-
ków MK PZKO Czeski Cieszyn-Sibica w 
„Warsztatach Fotograficznych”, „War-

sztatach Ceramicznych” oraz „Warszta-
tach Tworzenia Stracha Polnego” w 
Gminie Jasienica. Czeski partner wziął 
również udział w imprezie plenerowej 
„Dzień Stracha Polnego” w Rudzicy.

Natomiast kolejny cel, poprawę za-
plecza dla podniesienia standardu 
realizacji współpracy transgranicz-
nej członków i sympatyków MK PZ-
KO Czeski Cieszyn-Sibica oraz miesz-
kańców Jasienicy, zrealizowano dzięki 
modernizacji siedziby sibickiego ko-
ła. Modernizacja obejmowała wymia-
nę okien, drzwi i podłogi w sali Domu 

PZKO. W ten sposób 
Dom PZKO zapewnia 
miejscowym działa-
czom odpowiednie 
warunki do realizacji 
współpracy z polskim partnerem na 
przyszłość.W zmodernizowanym bu-
dynku odbędzie się w sobotę 1 paź-
dziernika o godz. 15 uroczyste otwar-
cie wystawy prac, które powstały w ra-
mach projektu „Na pograniczu kultur. 
Czesko-polskie spotkania artystyczne 
– Czeski Cieszyn-Sibica”, w trakcie war-
sztatów poświęconych fotografii, ce-

ramice oraz tworzeniu strachów pol-
nych. Imprezą towarzyszącą będzie 
tradycyjne Święto Ziemniaka, czyli 
„KOBZOL-SZOŁ”.

Całość uświetni program kulturalny 
w wykonaniu dzieci z miejscowej pol-
skiej szkoły i przedszkola oraz duetu 
„Karol i Gustaw”. Nie zabraknie rów-
nież smacznych, regionalnych potraw 
z ziemniaków.

Projekt „Na pograniczu kultur. Cze-
sko-polskie spotkania artystyczne 
– Czeski Cieszyn-Sibica” jest współfi-
nansowany ze środków Europejskiego 
Funduszu Rozwoju Regionalnego za 
pośrednictwem Euroregionu Těšínské 
Slezsko – Śląsk Cieszyński.

Zanim opadła prowizoryczna kurty-
na i zabrzmiało ogólne, pełne podzi-
wu „aaach!”, uczniowie frysztackiej 
szkoły wprowadzili licznie zgroma-
dzonych gości w temat płaskorzeź-
by nazwanej „Pamięć lipy”. W kilku 
obrazkach scenicznych, tańcach i 
piosenkach przypomnieli postacie 
legend Józefa Ondrusza, zgrabnie 
przekładając ich losy na realia dzi-
siejszych czasów. 

– Panu Taszkowi udały się trzy 
rzeczy: wejście do szkoły będzie 
piękniejsze, bardziej reprezentacyj-
ne, bo mamy tu dzieło sztuki ory-
ginalne i bardzo wartościowe. Nie 
chodzi jednak tylko o jego wartość 
artystyczną. Ta płaskorzeźba będzie 
przypominała nam wszystkim na-
sze korzenie. I trzecia sprawa: dzięki 
Walterowi Taszkowi legendy Józe-
fa Ondrusza będą miały w naszej 
szkole swoisty pomnik, dzieło sztuki 

utrwalające jego twórczość – powie-
dział dyrektor karwińskiej szkoły, 
Tomasz Śmiłowski.

Dla Waltera Taszka stworzenie 
oryginalnej płaskorzeźby poświęconej 
dziełu Józefa Ondrusza było przy-
jemnym wyzwaniem. – Byłem bardzo 
rad, kiedy dyrektor zaproponował mi 
wykonanie tej płaskorzeźby. Bardzo 
lubię pracę z drewnem, a poza tym 
miałem możliwość wspomnieć mo-
jego pierwszego nauczyciela, którym 
był właśnie Józef Ondrusz – przyznał 
przed publicznością artysta. 

Płaskorzeźba dość pokaźnych 
rozmiarów, ma aż 2,5 metra wyso-
kości i 2,3 metra szerokości, powsta-
ła w stosunkowo krótkim czasie. 
– Praca zajęła mi trzy miesiące. No 
bo prawda jest taka, że kiedy czło-
wiek robi coś z serca, to robota idzie 
mu szybko. Natomiast dosyć długo 
trwało, zanim wpadłem na ten po-

mysł. Pierwotnie miałem bowiem 
przygotowany zupełnie inny pro-
jekt. Kiedy jednak przywieziono mi 
drzewo lipy, pocięte jakby na kartki 
papieru, wymyśliłem coś zupełnie 
nowego... – zdradził artysta.

W rezultacie na płaskorzeźbie – 
niczym na kartach pamiętnika – mo-
żemy oglądać znane chyba wszystkim 
Zaolzianom postacie Ondruszowych 
legend – Rusałkę, Utopca, zbójnika 
Ondrasza, Diabła, Czarnoksiężnika 
Frysztackiego, dobrego ducha ko-
palń Pusteckiego, a także Strzyb-

nioczkę, Słóneczkę oraz zawieszony 
nad nimi Frysztacki Dzwon. – W 
Karwinie utopców mieliśmy więcej, 
nie tylko tego darkowskiego. Pamię-
tam, jak mi o nich kiedyś starka opo-
wiadała. A Ondrasz... ten zbójnik 
zawsze bardzo mi imponował. Tym-
czasem Czarnoksiężnik Frysztacki 
to postać niezbyt znana, ale podobno 
prawdziwa. Kamień łęcki związany 
z legendą o Diable też pamiętam z 
czasów, kiedy jeździliśmy z Cieszyna 
do Karwiny. Teraz już go w Łąkach 
nie ma... Strzybnioczka i Słóneczka 

to woda. Każda ma inne właściwości. 
O Słóneczce niewiele wiadomo, jej 
dziewczęcą postać stworzyłem więc 
sam – opowiadał o swoich fascyna-
cjach oraz inspiracjach legendami 
Ondrusza jego dawny uczeń.

Same drzewo lipowe, z które-
go wykonana jest płaskorzeźba, ma 
zresztą też swoją niezaprzeczalną 
symbolikę. Jak zauważa W. Taszek, 
nasi przodkowie nieraz siadywali 
pod lipami, rozmawiali i dzielili się 
nawzajem starymi opowieściami.

(sch)

Přes hranice kultur. Česko-polská umělecká setkání – Český Těšín-Svibice

DZIEŁO WALTERA TASZKA ZDOBI WESTYBUL POLSKIEJ SZKOŁY WE FRYSZTACIE

Pamięć lipy – pamięć legend Ondrusza
Oryginalne dzieło sztuki, płaskorzeźba wybitnego karwińskiego artysty Waltera Taszka, zdobi od dwóch dni westybul Polskiej Szkoły Podstawowej im. Wacława 

Olszaka w Karwinie-Frysztacie. W czwartkowe popołudnie została ofi cjalnie odsłonięta.

CO W KINACH
KARWINA – Centrum: Kowboje i 
obcy (24-26, godz. 17.45); Zła ko-
bieta (24, 25, godz. 20.00); CZ. 
CIESZYN – Central: Kung fu pan-
da 2 (24, 25, godz. 17.00); Viditelný 
svět (24, 25, godz. 19.00); TRZY-
NIEC – Kosmos: 19. Trzynieckie 
Babie Lato Filmowe; BYSTRZY-
CA – Odcházení (24, godz. 19.00); 
Rio (25, godz. 17.00); JABŁON-
KÓW: Jana Eyr (25, godz. 17.00, 
19.30); CIESZYN – Piast: Johny 
English: Reaktywacja (24-26, godz. 
15.30, 17.45, 20.00).

KONCERTY
STONAWA – MK PZKO, parafi a 
rzymskokatolicka oraz gmina zapra-

szają na Koncert Jesienny w sobotę 
24. 9. o godz. 17.00 w kościele pw. 
św. Marii Magdaleny w Stonawie. W 
programie: Chór Mieszany Cecylia 
Paniówki (Polska), Capella Nico-
polensis (Polska) – Zespół Muzyki 
Dawnej, Klemens Słowioczek (bary-
ton), ChM Stonawa.

PZŚ „Hutnik” – Zaprasza na  kon-
cert  w Piosku w niedzielę 25. 9. o 
godz. 10.00 do kościoła katolickie-
go. Dyryguje Cezary Drzewiecki, z 
chórem wystąpią – tenor Władysław 
Czepiec, organy, fortepian Beata 
Drzewiecka, słowo o muzyce Urszu-
la Wałach.

KARWINA-FRYSZTAT – Za-
praszamy w niedzielę 25. 9. o godz. 
16.00 do kościoła parafi alnego pw. 

Podwyższenia Krzyża Świętego w 
Karwinie-Frysztacie na ostatni kon-
cert Festiwalu Muzyki Organowej. 
Na swoich instrumentach klawiszo-
wych grać będzie Słowak Marián 
Varga, legenda (czesko) słowackiego 
rocka. Zagra 18 własnych kompozy-
cji, m.in. „Wieżową muzykę”, „So-
natin”, „Insomnia”, „Na pewno będę 
musiał odejść”, „Wspomnienie o Vi-
valdim”, „Ostatnia jesień”, „Homma-
ge” i „J. S. Bach” i inne.

OFERTY
WYCINANIE I PIELĘGNACJA 
drzew, tel.: +48 602 716 518.

GL-576

LETNIA PROMOCJA!!! Jakoś-
ciowe bramy garażowe segmentowe 
od 13 200 kc. Automatyczna brama, 

łącznie z montażem i transportem, 
ze zdalnym sterowaniem w cenie 
od 19 999 kc. W ofercie również 
bramy wjazdowe, aluminiowe okna 
i drzwi, płoty. Emos alumatic, spol. 
s.r.o., Třinec, tel. 605 259 131, 558 
338 260.  GL-556

MALOWANIE DACHÓW – 
nasza specjalność to malowanie i 
renowacja dachów metodą alpini-
styczną nawet w trudno dostępnych 
miejscach; ciekawe ceny umowne! 
Cena = zadowolenie! Tel.: +420 775 
524 815, www.dispecerka.cz/byrtus, 
dr.wotston@seznam.cz. AD-071

WYCENIĘ I KUPIĘ ZA NA-
LEPSZĄ CENĘ jakiekolwiek an-
tyki, meble, instrumenty muzyczne, 
zabawki, szkło, porcelanę, obrazy, 

wszystkie gatunki broni białej i pal-
nej, zegary, zegarki kieszonkowe 
– mogą być i uszkodzone, stare po-
cztówki i zdjęcia. Również skupuje-
my złom złota i srebra – złoto aż 700 
kc/g, srebro aż 25 kc/g – jakakolwiek 
punca. Płacimy gotówką. Dzwoń 
kiedykolwiek! Inf.: 608 374 432, 608 
863 098. GL-579

ANTYKI KUPIĘ – meble przed-
wojenne, obrazy, zegary, odznacze-
nia, srebra, militaria, stare zdjęcia, 
pocztówki i wiele innych, tel.: 0048 
605 255 770.  GL-419

CO NA ANTENIE
POLSKIE WIADOMOŚCI: ČT1 
SM, piątek, wiadomości regionalne 
od godz. 18.00. 

Jak przyznał artysta, praca była dla niego przyjemnością. 

Walter Taszek z uczniami frysztackiej PSP w kostiumach postaci Ondruszowych legend.
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TVP 1 
6.00 Audycje komitetów wyborczych 
6.20 Tropiciele zagadek 6.50 Marta 
mówi! 7.25 Ziarno 8.00 Rok w ogro-
dzie 8.30 Kawa czy herbata? 10.05 
Orlik w grze 10.15 Złota rączka 10.45 
Czarodzieje z Waverly Place 11.20 
Dzwoneczek i uczynne wróżki 12.40 
Teraz Miki! 12.55 Jak to działa? 13.30 
Weekendowy magazyn fi lmowy 13.50 
Mój słodki skarb (komedia USA) 
15.30 Życie nad rozlewiskiem (s.) 
16.20 32. Lidzbarskie Wieczory Hu-
moru i Satyry 16.40 Audycje komi-
tetów wyborczych 16.50 Pogodni (s.) 
17.00 Teleexpress 17.30 Rezydencja 
(s.) 19.10 Księżycowy miś 19.30 Wia-
domości 20.20 Bez twarzy (fi lm USA) 
22.40 Pogodni (s.) 22.50 Ostatnie 
zlecenie (fi lm USA) 0.40 Gliniarz do 
wynajęcia (komedia USA). 

TVP 2 
6.10 Sierociniec dla orangutanów 6.50 
Człowiek wśród ludzi 7.20 Audycje 
komitetów wyborczych 7.50 Świat się 
kręci 8.05 Eliasz 8.35 Mikołajek 8.50 
Pankot i Kotpan przedstawiają 10.05 
Barwy szczęścia (s.) 11.05 Wiado-
mości z drugiej ręki (s.) 13.15 Smaki 
czasu z Karolem Okrasą 13.55 Fami-
liada (teleturniej) 14.30 Rodzinka.pl 
(s.) 15.10 Kocham Cię, Polsko! 16.30 
Słowo na niedzielę 16.40 Oni zrywa-
li żelazną kurtynę (dok. niem.) 17.40 
Audycje komitetów wyborczych 18.00 
Panorama 18.50 Postaw na milion (te-
leturniej) 20.00 Th e Voice of Poland 
22.05 Król Artur (fi lm kopr.) 0.20 Ka-
baret Potem - Bajki dla potłuczonych. 

TV KATOWICE 
6.00 Serwis info 6.42 Przegląd pra-
sy 6.48 Info poranek 8.15 Pomysł 
na weekend 8.45 Cukierenka dziad-
ka Benka 9.15 Infonuta 9.22 Info 
poranek 9.42 Przegląd prasy 10.18 
Info poranek 11.00 Tu kultura 12.00 
Eurosąsiedzi 12.15 Zdrowie na tale-
rzu 12.30 Serwis info 13.00 Teleno-
wyny 14.00 Raport z Polski - ekstra 
15.00 Było, nie minęło 16.00 Studio 
Wschód 17.00 Studio wyborcze 17.30 
Fascynujące Śląskie 18.00 Rock Stars 
18.30 Aktualności 19.20 Studio wy-
borcze 19.35 Studio wyborcze 20.00 
Prawdę mówiąc 21.00 Mówisz mosz 
22.15 Studio Lotto 23.03 Sportowy 
wieczór 23.22 Wrogowie ludu 0.33 
Szmuglerzy. 

POLSAT 
6.00 Nowy dzień z Polsat News 7.15 
Przygody Animków 8.15 Pies Huckle-
berry 8.45 Pinky i Mózg 9.15 Nowe 
przygody Scooby’ego 9.45 Magazyn 
UEFA Champions League 10.15 Ewa 
gotuje 10.45 Tylko muzyka - Must 
be the music 12.45 To musisz być ty 
(komedia USA) 14.45 Się kręci 15.45 
Studio F1 16.00 Grand Prix Singa-
puru 17.15 ME w siatkówce kobiet: 
Izrael - Polska 18.00 Studio 18.15 Jaś 
Fasola 18.50 Wydarzenia 19.30 Dale-
ko od noszy (s.) 20.00 Forrest Gump 
(fi lm USA) 23.00 Hot Shots II (ko-
media USA) 1.00 Todd rzeźnik (hor-
ror kopr.). 

TVC 1 
6.15 Franklin (s. anim.) 6.40 Wil-
ly Fog w poszukiwaniu przygód (s. 
anim.) 7.05 Film o fi lmie „Saxana 
i Leksykon czarów” 7.20 Magiczna 
karuzela 8.45 Bimbuli 9.00 Mądro-
nos 9.15 Gra w zielone 9.40 Wiado-
mości dla dzieci 9.55 Labirynt 10.30 
Trzynasty rok (fi lm USA) 12.00 Z 
metropolii, Tydzień w regionach 12.30 
Auto Moto Styl 12.55 Film o fi lmie 
„Alois Nebel” 13.10 Angelika wśród 
piratów (fi lm fr.) 14.35 Na cienkim lo-
dzie (fi lm czes.) 15.35 Historie staro-
żytności 16.40 Dziewięcioro rzemiosł 
17.00 Chłopaki w akcji (mag.) 17.30 
Taksówka 18.00 Bracia i siostry (s.) 
18.45 Wieczorynka 19.00 Wiadomo-
ści, sport, pogoda 20.00 Wszystkiego 

najlepszego 21.20 Gdyby tysiąc klar-
netów (fi lm czes.) 23.40 Eksperyment 
SS (fi lm br.) 1.10 Ostatnie 24 godziny. 

TVC 2 
6.00 Czterdzieści dwa zamachy na 
Hitlera 7.00 Panorama 8.00 Wędrów-
ki w poszukiwaniu piosenki 8.25 Po-
wroty na łono natury 8.55 Kultura z 
Dwójką 9.10 Nasza wieś (mag.) 9.30 
Folklorika 10.00 Papież Benedykt 
XVI w Niemczech 12.05 Czechosło-
wacki tygodnik fi lmowy 12.20 Być na 
topie 12.50 Game Page (mag.) 13.15 
Meduza 13.55 Musicblok (mag.) 
14.20 Cudowna planeta (cykl dok.) 
15.20 Przyszłość wody 16.20 Rakieta 
z Titfi eld (fi lm USA) 17.45 Kultura.cz 
18.15 O języku czeskim 18.30 Winko 
19.00 Terra musica 19.30 Od uzależ-
nienia do niezależności 20.00 Mity 
i fakty historii: Bismarck (cykl dok.) 
20.55 Babi Jar (dok.) 22.30 ProSto-
ry 23.00 Komediograf 23.30 Miasto 
Boga (fi lm kopr.) 1.35 Abbey Road: 
Live II. 

NOVA 
6.00 Rodzina piratów (s. anim.) 6.30 
Bolek i Lolek (s. anim.) 6.55 Spider-
Man (s. anim.) 7.20 Tom & Jerry (s. 
anim.) 7.50 Spongebob Kanciastopor-
ty (s. anim.) 8.20 Pingwiny z Mada-
gaskaru (s. anim.) 8.50 Hannah Mon-
tana (s.) 9.45 Poradnik domowy 11.00 
Przyprawy 12.00 Dzwoń do TV Nova 
12.30 Ryba na lądzie (fi lm czes.) 14.05 
Ubezpieczalnia Szczęście (s.) 15.50 
W pogoni za szczęściem (fi lm USA) 
18.05 Gospoda (s.) 19.30 Wiadomości 
20.00 Walkiria (fi lm USA) 22.25 Pro-
tektor (fi lm USA) 0.25 Hostel II (fi lm 
USA) 2.45 Breaking Bad (s.). 

PRIMA 
6.05 Wiadomości 6.50 Beyblade Me-
tal Fusion (s. anim.) 7.15 Tutenstein (s. 
anim.) 7.45 M.A.S.H. (s.) 8.20 Salon 
samochodowy 9.355 Top Gear 2011 
(mag.) 10.45 Czechy i Słowacja mają 
talent 12.50 Klejnot Nilu (fi lm USA) 
15.15 Columbo (s.) 17.25 Wróble w 
garści 18.00 Jak zbudować marzenie 
18.55 Wiadomości 19.50 VIP wiado-
mości 20.00 Szklana pułapka 4.0 (fi lm 
USA) 22.50 Predator II (fi lm USA) 
1.10 Oszukać przeznaczenie III (fi lm 
USA). 

NIEDZIELA 25 września  
TVP 1 

6.10 Było sobie życie 6.35 Audycje 
komitetów wyborczych 7.00 Trans-
misja mszy św. z Sanktuarium Bożego 
Miłosierdzia w Krakowie-Łagiew-
nikach 8.00 Tydzień 8.30 Kawa czy 
herbata? 10.10 Biało-czerwoni 10.15 
Dora poznaje świat 10.45 SpongeBob 
Kanciastoporty 11.15 iCarly (s.) 11.50 
Między ziemią a niebem 12.00 Anioł 
Pański 12.15 Między ziemią a nie-
bem 12.50 32. Lidzbarskie Wieczory 
Humoru i Satyry 13.30 Glee 14.30 
Dożynki prezydenckie w Spale 15.40 
Baribale z lasów północy (dok. bryt.) 
16.35 Audycje komitetów wyborczych 
16.45 Pogodni (s.) 17.00 Teleexpress 
17.30 Ojciec Mateusz (s.) 18.25 Jaka 
to melodia? (teleturniej) 19.00 Moi 
przyjaciele - Tygrys i Kubuś 19.30 
Wiadomości 20.00 Rajdowe Samo-
chodowe Mistrzostwa Polski 20.25 
Życie nad rozlewiskiem (s.) 21.15 
Pogodni (s.) 21.25 Przerwana lekcja 
muzyki (fi lm kopr.) 23.40 Dzieci na 
zamówienie (dok. franc.) 0.50 Jak dwie 
krople wody (fi lm franc.). 

TVP 2 
6.10 Audycje komitetów wyborczych 
6.35 M jak miłość (s.) 8.35 Barwy 
szczęścia (s.) 9.35 Matka Ziemia 
10.40 Wojciech Cejrowski - boso 
przez świat 11.05 Dzień na wyścigach 
- Służewiec 2011 11.15 Makłowicz w 
podróży 11.50 Th e Voice of Poland 
13.55 Familiada (teleturniej) 14.30 
Rodzinka.pl (s.) 15.05 Szansa na suk-
ces 16.05 Na dobre i na złe (s.) 17.05 

Kultura, głupcze 17.35 Audycje ko-
mitetów wyborczych 18.00 Panorama 
18.34 Dzień na wyścigach - Służewiec 
2011 18.50 Tak to leciało! (teleturniej) 
20.05 Kabaretowy Klub Dwójki 21.10 
Czas honoru 22.05 W polskim kinie 
22.30 WOK - wszystko o kulturze 
23.25 Krzysztof Penderecki & Jonny 
Greenwood - Radiohead 0.40 Firma - 
CIA (fi lm USA). 

TV KATOWICE 
7.00 Za kulisami PRL 7.45 Studio 
wyborcze 8.15 Wieś z unią 8.45 Cu-
kierenka dziadka Benka 9.00 Świa-
towiec 9.30 Serwis info 10.00 Głos 
mediów 11.00 Teleplotki 12.00 Serwis 
info 13.00 Medycyna niekonwencjo-
nalna - fakty i mity 13.15 Era wyna-
lazków 14.00 Wierzę, wątpię, szukam 
14.30 Serwis info 15.00 Reportaż 
TVP Info 16.00 Teleplotki 17.00 Stu-
dio wyborcze 18.00 Sacrum Profanum 
18.30 Aktualności 19.20 Śląski kon-
cert życzeń 20.00 Listy gończe 20.50 
Młodzież kontra 22.30 Serwis info 
23.00 Sportowa niedziela 23.23 Za 
kulisami PRL 23.52 Podsłuchane ży-
cie 0.55 Teleplotki. 

POLSAT 
6.00 Nowy dzień z Polsat News 7.15 
Przygody Animków 8.15 Gang Misia 
Yogi 8.45 Pinky i Mózg 9.15 Scooby 
Doo 9.45 Sylwester i Tweety na tro-
pie 10.15 Tom i Jerry 10.45 Doktor 
Dolittle IV (komedia kopr.) 12.30 Jaś 
Fasola 13.30 Studio F1 14.00 Grand 
Prix Singapuru 16.00 Studio F1 16.15 
ME w siatkówce kobiet: Polska - Cze-
chy 18.00 Studio 18.15 Jaś Fasola 
18.50 Wydarzenia 19.30 Świat według 
Kiepskich (s.) 20.00 Tylko muzyka 
- Must be the music 22.00 Kości (s.) 
23.00 Phoenix (fi lm USA). 

TVC 1 
6.00 Ciekawostki z regionów 6.25 
Tańcz, tańcz! 6.40 Finley, samocho-
dzik strażacki (s. anim.) 7.00 Taylor 
ma problemy 7.30 Studio Przyjaciel 
9.45 Kalendarium 10.00 Kamera na 
szlaku (mag.) 10.30 Obiektyw (mag.) 
11.00 Cyrk Humberto (s.) 12.00 Py-
tania V. Moravca 13.00 Słowo na nie-
dzielę 13.05 Bajka na życzenie 14.15 
Świat TVC 14.40 Florian (fi lm czes.) 
16.10 Hercule Poirot (s.) 17.15 List 
do Ciebie - Powroty 18.10 Do morza 
miejsc 18.45 Wieczorynka 19.00 Wia-
domości 20.00 Kieszenie Karla Čapka 
(opowiadania fi lm.) 21.30 168 godzin 
(pr. publ.) 22.00 Siedem białych płasz-
czy (fi lm czes.) 23.25 Taksówka 23.55 
To życie jest twoje (fi lm niem.) 1.45 
Wszystkiego najlepszego. 

TVC 2 
6.00 Magazyn religijny 6.30 Podró-
żomania 7.00 Panorama 8.00 Kolory 
życia 8.55 Poszukiwania czasu utra-
conego 9.15 Po czeskich i morawskich 
galeriach 9.30 Design dla życia 10.25 
Pr. rozrywkowy 10.55 Chcesz mnie? 
11.10 Masz mnie! 11.25 Dołącz do 
nas 11.35 Nie poddawaj się 11.55 Ba-
bel (mag.) 12.25 Magazyn chrześci-
jański 12.55 Uśmiechy R. Hrušinskie-
go 13.35 Świat książek 14.05 Znane 
i nieznane historie czeskich zamków 
14.25 Skarby świata 14.40 Rauma 
14.55 Czeskie wsie 15.15 Królestwo 
dzikiej natury (cykl dok.) 15.50 Kame-
ra w podróży 16.40 Magazyn religijny 
17.05 Przez ucho igielne 17.35 Kultu-
ra.cz 18.00 Wiadomość od R. Ostrej 
18.20 Biblijne historie: Józef 20.00 
Heydrich - ostateczne rozwiązanie 
20.30 Paparazzi, łowcy sensacji (dok.) 
21.30 Na pływalni z Judi Dench (talk
-show) 21.55 Anarchiści (fi lm niem.) 
23.35 Mistrz i Małgorzata (s.) 0.30 
Filmopolis. 

NOVA 
6.10 Bolek i Lolek (s. anim.) 6.35 Bat-
man zwycięzca (s. anim.) 7.00 Aven-
gers (s. anim.) 7.30 Spongebob Kan-
ciastoporty (s. anim.) 8.00 Przysmaki 
Babicy 8.45 Przyprawy 9.45 Moja ma-

cocha jest kosmitką (fi lm USA) 11.55 
Strachy z mansardy (fi lm czes.) 13.30 
Formuła 1: Grand Prix Singapuru 
16.10 Życie oceanów 3D (dok.) 17.00 
Popołudniowe wiadomości 17.30 
Przysmaki Babicy 18.15 Poradnik do-
mowy 19.30 Wiadomośc 20.00 Pry-
watne pułapki (s.) 21.30 Rafťáci (fi lm 
czes.) 23.50 Odłamki 0.20 Dynastia 
Tudorów (s.) 1.25 Ekipa Ameryka 
(fi lm anim.). 

PRIMA 
6.05 Wiadomości 7.10 Beyblade Me-
tal Fusion (s. anim.) 7.40 Tutenstein 
(s. anim.) 8.10 Tajemnice II wojny 
światowej 9.20 Świat 2011 9.55 Rose-
mary & Th yme (s. anim.) 11.00 Par-
tia (pr. dys.) 11.50 Poradnik domowy 
13.10 Sonata dla rudej (fi lm czes.) 
15.05 Morderstwa w Midsomer (s.) 
17.10 Nowe gniazdo 18.00 Magazyn 
kulinarny 18.55 Wiadomości, wiado-
mości kryminalne 19.50 VIP wiado-
mości 20.00 Czechy i Słowacja mają 
talent 22.10 Wall Street (fi lm USA) 
0.45 Zabójcze umysły (s.). 

PONIEDZIAŁEK 26 września 
TVP 1 

6.00 Kawa czy herbata? 8.00 Wia-
domości 8.10 Polityka przy kawie 
8.25 Audycje komitetów wyborczych 
8.55 Lippy and Messy 9.05 Garfi eld i 
przyjaciele 9.30 Tupi i Binu 9.45 Do-
misiowe bajki 9.50 Od słów do głów 
10.10 Jeden dzień z życia 10.40 Errata 
do biografi i 11.10 Skamandryci 11.40 
Notacje 12.00 Wiadomości 12.10 
Agrobiznes 12.30 Klimaty i sma-
ki 12.50 Antylopy gnu z bliska (dok. 
bryt.) 13.55 Plebania (s.) 14.25 Klan 
(s.) 15.00 Wiadomości 15.25 Making 
of „1920 Bitwa Warszawska” 15.45 
Jerzy Hoff man - bitwa o fi lm 16.10 
Moda na sukces (s.) 16.35 Audycje 
komitetów wyborczych 17.00 Teleex-
press 17.20 Gość Jedynki 17.30 Pleba-
nia (s.) 18.00 Klan (s.) 18.25 Pogodni 
(s.) 18.35 1920 Bitwa Warszawska - 
przed premierą 19.10 Przygody Bolka 
i Lolka 19.30 Wiadomości 20.05 Raj-
dowe Samochodowe Mistrzostwa Pol-
ski 20.30 Dolina nicości 21.40 Pogod-
ni (s.) 21.50 1920 Bitwa Warszawska 
- po premierze 22.25 Przeżyć tsunami 
(dok. japoński) 23.35 Panna Nikt. 

TVP 2 
6.25 Coś dla Ciebie 6.50 Audycje ko-
mitetów wyborczych 7.25 Na dobre i 
na złe (s.) 8.30 Pytanie na śniadanie 
10.50 Obok nas 11.05 Pogodni (s.) 
11.15 Coś dla Ciebie 11.40 Familiada 
(teleturniej) 12.10 Sąsiedzi (s.) 12.40 
Lokatorzy (s.) 13.20 Kabaretowy Klub 
Dwójki 14.25 Tancerze 15.20 Audycje 
komitetów wyborczych 15.45 Pano-
rama - kraj 16.15 Poziom 2.0 17.15 
Jeden z dziesięciu (teleturniej) 18.00 
Panorama 18.50 Wiadomości z dru-
giej ręki 19.25 Gry i zabawy dziecięce 
20.05 Barwy szczęścia (s.) 20.40 M jak 
miłość (s.) 21.45 Tomasz Lis na żywo 
22.40 Pogodni (s.) 22.50 Vanilla Sky 
(fi lm USA) 1.15 Warren Buff ett, czyli 
jak zbić fortunę. 

TV KATOWICE 
6.00 Serwis info 6.44 Info poranek 
7.53 Twoja@sprawa 8.03 Gość po-
ranka 8.42 Info poranek 10.00 Ser-
wis info 10.10 Biznes - otwarcie dnia 
10.50 Gość poranka 11.30 Serwis 
info 12.15 Biznes 13.10 Raport z Pol-
ski 14.30 Serwis info 15.10 Raport z 
Polski 16.00 Rozmowa dnia 16.15 
Biznes 17.00 Studio wyborcze 17.25 
TV Katowice zaprasza 17.35 Kroniki 
miejskie 17.45 Forum regionu 18.30 
Aktualności 18.50 Gość Aktualności 
19.15 Magazyn meteo 19.25 Studio 
wyborcze 20.10 Minęła 20-ta 21.05 
Telekurier 22.30 Info dziennik. 

POLSAT 
6.00 Nowy dzień z Polsat News 7.30 
Przygody Animków 8.00 Miś Yogi 
8.30 Tom i Jerry 9.00 Rodzina zastęp-

cza plus (s.) 10.00 Daleko od noszy 
(s.) 10.30 Świat według Kiepskich 
(s.) 11.00 Malanowski i Partnerzy (s.) 
11.30 Linia życia (s.) 12.00 Orły z 
Bostonu (s.) 13.00 Hotel 52 (s.) 14.00 
Pierwsza miłość (s.) 14.45 Trudne 
sprawy 15.50 Wydarzenia 16.15 In-
terwencja (mag.) 16.30 Malanowski 
i Partnerzy (s.) 17.00 Dlaczego ja? 
18.00 Pierwsza miłość (s.) 18.50 Wy-
darzenia 19.30 Linia życia (s.) 20.00 
Spider-Man II (fi lm USA) 22.45 Z 
podniesionym czołem II - Odwet 
(fi lm USA) 0.45 Skazany na śmierć 
(fi lm USA). 

TVC 1 
5.59 Dzień dobry z Jedynką 8.30 Za-
czarowane przedszkole 9.00 Samo-
chodziki 9.30 Zauroczenie (s.) 10.25 
Córki McLeoda (s.) 11.10 Odłamki 
na szczęście 12.00 Południowe wia-
domości 12.30 Sama w domu (mag.) 
14.05 Hotel Herbich (s.) 15.00 Plane-
ta YÓ 16.00 Zaczarowane przedszkole 
16.30 Pszczółka Maja (s. anim.) 17.00 
AZ kwiz 17.30 Pogotowie kulinarne 
18.00 Wiadomości regionalne 18.25 
Czarne owce 18.45 Wieczorynka 
19.00 Wiadomości 20.00 Żandarm-
skie humoreski (s.) 21.30 Reporterzy 
TVC (pr. publ.) 22.15 Przeżyć 23.05 
Na tropie (mag.) 23.40 Miejsce zbrod-
ni: Czarny Piotr. 

TVC 2 
6.00 Znane i nieznane historie cze-
skich zamków 6.30 Heydrich - osta-
teczne rozwiązanie 7.00 Panorama 
8.00 Kamera na szlaku 9.00 Cze-
chosłowacki tygodnik fi lmowy 9.10 
Kolekcjonerstwo 9.25 Osobistość w 
Dwójce 9.30 Samolot martwych dusz 
10.25 Twierdze: Hanička 10.45 Bi-
blijne historie: Józef 12.20 Spotkanie 
w Slavkovie 13.10 Klucz (mag.) 13.35 
Powietrze to nasze morze (cykl dok.) 
13.50 Poszukiwania czasu utracone-
go 14.10 Czechosłowacki tygodnik 
fi lmowy 14.30 Akademia telewizyjna 
- Historia 17.50 Znane i nieznane hi-
storie czeskich zamków 18.20 Historie 
Alfreda Hitchcocka (s.) 18.50 Kultura 
z Dwójką 19.10 Wiadomości w czes. 
j. migowym 19.30 Po czesku 19.40 
Nasza wieś 20.00 Heinrich Himm-
ler (dok.) 20.55 Twierdze: Výpustek 
21.15 Osobistość w Dwójce 21.20 
Historie.cs (mag.) 22.15 Letni deszcz 
(fi lm hiszp.) 0.10 Abbey Road: Live II 
1.00 Komediograf 1.30 Kultura.cz. 

NOVA 
5.59 Śniadanie z TV Nova 9.05 Świat 
według Bundych (s.) 9.35 Atomowy 
huragan (fi lm USA) 11.25 Siostrzycz-
ki (s.) 11.50 Tescoma ze smakiem 
12.00 Południowe wiadomości 12.35 
Strażnik Teksasu (s.) 13.40 Smallville 
(s.) 14.40 Kochane kłopoty (s.) 15.40 
Dwóch i pół (s.) 16.00 Prawo i porzą-
dek: Zbrodniczy zamiar (s.) 17.00 Po-
południowe wiadomości 17.30 Dowo-
dy zbrodni (s.) 18.30 Ulica (s.) 19.30 
Wiadomości 20.00 Comeback (s.) 
20.40 Mistrzostwa powiatu (s.) 21.20 
Dr House (s.) 22.15 Nocne wiadomo-
ści 22.50 Prawo i bezprawie (s.) 23.45 
Układy (s.) 0.40 All Nite Party Girls. 

PRIMA 
6.05 Wiadomości 6.55 Wiadomości 
regionalne 7.05 Fakty Barbory Ta-
checí 7.20 Magazyn kulinarny 7.50 
VIP wiadomości 8.25 M.A.S.H. (s.) 
9.10 Nakryto do stołu 10.05 To mor-
derstwo, napisała (s.) 11.05 Diagnoza 
morderstwo (s.) 12.05 Policja Ham-
burg (s.) 13.05 Renegat (s.) 14.05 Pan 
Złota Rączka (s.) 14.35 Detektyw 
Monk (s.) 15.35 Mewy na wietrze 
(fi lm niem.) 17.40 Wiadomości re-
gionalne 17.50 Fakty Barbory Tachecí 
18.00 Nakryto do stołu! 18.55 Wia-
domości 19.50 VIP wiadomości 20.00 
Powroty do domu (s.) 21.20 Współ-
czesna rodzina (s.) 22.05 Pr. rozryw-
kowy 22.40 Magia kłamstwa (s.) 23.40 
Kości (s.) 0.40 Zbrodnie niedoskonałe 
(s.) 1.40 Dzwoń do jasnowidza.
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HAWIERZÓW-ŻYWOCICE – 
Miejscowy zbór Śląskiego Kościo-
ła Ewangelickiego A.W. zaprasza 
na obchody 130-lecia poświęcenia 
miejscowej kaplicy. Uroczyste na-
bożeństwo odbędzie się w niedzielę 
25. 9. o godz. 11.00. Po nabożeń-
stwie nastąpi złożenie kwiatów pod 
pomnikiem żywocickim.
KARWINA-N. MIASTO – MK 
PZKO zaprasza 1. 10. o godz. 15.30 
do świetlicy Koła na spotkanie klu-
bowe połączone ze smażeniem pla-
cków ziemniaczanych.
UWAGA – Zapraszamy absol-
wentów Gimnazjum Orłowskiego 
(matura 1956) na spotkanie jubile-
uszowe 27. 9. o godz. 14.00 do re-
stauracji „Orłowska” w Orłowej. Inf.: 
596 347 374.
TKK PTTK „Ondraszek” – Za-
prasza na wycieczkę rowerową do 
Ostrawy-Mosznowa 25. 9. Zbiórka 
o godz. 8.15 przy dworcu kolejowym 
w Cz. Cieszynie. Wyjazd pociągiem 
o godz. 8.39 do Polanki nad Odrą, 
potem rowerem na lotnisko do 
Mosznowa. W programie uczestni-
ctwo w XI dniach NATO.
PTTS „BŚ” – Zaprasza 28. 9. na 
uroczystość 90-lecia schroniska na 
Praszywej. Odjazd pociągu o godz. 
7.41 z Cz. Cieszyna do Dobra-
cic. Rejestracja w godz. 10-11. Inf.: 
733 729 069, 596 311 685.

CO W TERENIE
CIERLICKO-CENTRUM – MK 
PZKO zaprasza na jedyną i niepo-
wtarzalną imprezę pt.: „Gwiezdne 
wojny, czyli ufoludek vs. ufoludek”, 
która odbędzie się 1. 10. o  godz. 
19.00 w DPŻW na Kościelcu. Do 
tańca zaprasza znany na całym świe-
cie DJ Norbi. Smaczna kuchnia i bar 
zapewnione! Miejscówki za jedyne 
60 kc zamawiajcie pod numerem 
722 901 335. 

CZ. CIESZYN – Zarząd MK 
PZKO Park Sikory zaprasza człon-
ków i sympatyków Koła na prelekcję 
Władysława Kristena pt. „Gustaw 
Morcinek” w piątek 30. 9. o godz. 
18.00 w salce Koła przy ul. Fabrycz-
nej 23.
CZ. CIESZYN – Parafi a NSPJ za-
prasza w niedzielę 25. 9. wszystkich 
uczestników pielgrzymek na Jasną 
Górę na spotkanie popielgrzymko-
we. Msza święta o godz. 15.00, po 
niej video, agape i spotkanie.

INFORMATOR

Jam jest Zmartwychwstanie i żywot,
kto we mnie wierzy, choćby i umarł,
żyć będzie.         Jan 11,25

W głębokim żalu pogrążeni zawiadamiamy, że dnia 
22 września 2011 zmarł w wieku 73 lat nasz Drogi 
Mąż, Ojciec, Brat, Dziadek, Kuzyn, Wujek, Przyjaciel 
i Znajomy

śp. inż. JAN CYMOREK

z Czeskiego Cieszyna. Pogrzeb Drogiego Zmarłego odbędzie się 
30 września 2011 o godz. 15 00 z kościoła ewangelickiego A.W. Na Ni-
wach w Czeskim Cieszynie do krematorium. Zasmucona rodzina.  AD-107

Kto w sercach żyje tych, 
których opuścił, ten nie odszedł...

W głębokim żalu pogrążeni zawiadamiamy wszystkich 
krewnych, przyjaciół i znajomych, że zmarł w kręgu ro-
dzinnym, w wieku 87 lat, nasz Ukochany Mąż, Ojciec, 
Teść, Dziadek, Wujek i Szwagier

śp. ANTONIN SZOTKOWSKI

zamieszkały w Jabłonkowie, ul. Plk. Velebnovského nr 70. Pogrzeb Dro-
giego Zmarłego odbędzie się w poniedziałek dnia 26. 9. 2011 o godz. 
9.30 w kościele parafi alnym w Jabłonkowie. Żona Anna i syn Jan z całą 
zasmuconą rodziną.  GL-608

Gdyby miłość mogła uzdrawiać,
a łzy wskrzeszać,
byłabyś z nami. 

W dniu 21 września 2011 roku w wieku 7 lat zmarła 
nasza Ukochana Córka, Siostra, Wnuczka, Bratanica i 
Siostrzenica

IZABELKA RASZYK

zamieszkała w Piotrowicach koło Karwiny. Nabożeństwo ża-
łobne odprawione zostanie we wtorek 27. 9. 2011 o godz. 14.30 
w kościele rzymskokatolickim w Karwinie-Frysztacie. Jej zwłoki będą 
przewiezione na cmentarz w Karwinie-Mizerowie. Rodzice i brat.  RK-175

Pani Dorocie Kowalovej, pracownikowi Konsulatu Generalnego RP w 
Ostrawie, wyrazy głębokiego współczucia z powodu śmierci Ukochanego

TATY

składają Konsul Generalny RP Pani Anna Olszewska oraz pracownicy 
konsulatu.  GL-606

Pragniemy złożyć wyrazy głębokiego współczucia koledze Jurkowi Ra-
szykowi, Jego Żonie Pawlinie oraz całej rodzinie z powodu zgonu Ich 
Córeczki

IZABELKI
Chór męski „Hejnał-Echo”.  RK-174

Składamy serdeczne podziękowania krewnym, znajomym i sąsiadom za 
kondolencje, kwiaty i liczny udział w pogrzebie Kochanej

śp. FRANCISZKI HELENY RZYMANOWEJ

z Orłowej-Poręby. Zasmucona rodzina.  GL-600

Z okazji jubileuszu naszej Kochanej 

Babci BASI

życzymy wiele radości i szczęścia oraz zdrowia i dobrej kondycji do wspól-
nych zabaw! Wnuczęta Adelka, Tesia, Ania i Filip. GL-605

Z okazji rubinowej rocznicy ślubu

państwa MARII I VALTERA DYWORÓW 

z Mostów koło Czeskiego Cieszyna najserdeczniejsze gratulacje oraz życze-
nia spokoju, pomyślności i zdrowia na dalsze lata wspólnego życia składają 
synowie z rodzinami.  GL-603

ZOŚCE I BOGUSIOWI NIEMCZYKOM 
z Trzyńca-Sosny ślą te oto słowa:

Maryla i Pavel Holešowie, kamraci z Trzanowic:

Czym dla ptaka są skrzydła,
tym dla człowieka przyjaźń:
wznosi go ponad proch ziemi. GL-599

Wspomnienie jest tą
najtrwalszą więzią z tymi, 
którzy nas opuścili.

Dnia 28. 9. 2011 obchodziłby 80. urodziny nasz Drogi

śp. EDWIN BOGOCZ

z Orłowej-Lutyni, zaś 13. 6. 2011 minęła 5. rocznica Jego 
śmierci. O chwilę wspomnień prosi najbliższa rodzina.

RK-158

Dnia 26. 9. 2011 obchodziłby swoje 100. urodziny

śp. ADAM MARTYNEK

z Milikowa, zaś 8. 3. minęła 7. rocznica Jego śmierci. 
Z miłością, szacunkiem i wdzięcznością wspominają 
najbliżsi, dziękując wszystkim, którzy zachowali Go w 
swej pamięci.  GL-602

Jutro, 25. 9. 2011, obchodziłaby 90. urodziny moja Ciocia

śp. MILUSIA CIENCIAŁOWA

z domu Pietraszek. Wszyscy, którzy Ją znali, niechaj po-
święcą Jej chwilę miłych wspomnień. Hania z rodziną. 
 GL-604

Dziś przypada 2. rocznica zgonu naszego Nieodżałowa-
nego

śp. TADEUSZA OSUCHOWSKIEGO

z Hawierzowa. Cześć Jego pamięci!

Żona Marcela, córki Marcela i Barbara z przyjaciółmi 
oraz wnuki Kuba i Michał.  GL-597

Pamięć o Was wciąż żyje
i do serc naszych powraca.

W dniach 31. 7. 2011 i 26. 9. 2011 
mija piętnasta rocznica śmierci na-
szych Kochanych Rodziców

śp. BRONISŁAWY 
i JÓZEFA KICZMERÓW

z Karwiny. O chwilę wspomnień proszą córki z rodzinami.  RK-166

ŻYCZENIA

WSPOMNIENIA

NEKROLOGI
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KAMIENIARSTWO „GNEJS”
nagrobki – liternictwo – dodatkinagrobki – liternictwo – dodatki

Trzyniec – (budynek Hřbitovní správy)
                      w poniedziałki 8-14                                     w środy 8-16
Wędrynia – (przy drodze na Jabłonków)
                         poniedziałek-piątek 8-16                         sobota 8-13

  www.kamieniarstwo-gnejs.eu
Przyjmujemy już zamówienia na 2012(00420) 604-381-258
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Zapraszamy Was do naszego nowoczesnego zakładu
będącego centrum usług kamieniarskich na Ziemi Cieszyńskiej

WYJĄTKOWA OFERTA I PROFESJONALIZM
Przyjeżdżamy także do klienta

Filia: Goleszów, ul. Grabowa 4
3 km od przejścia granicznego
w Lesznej Górnej

Siedziba firmy:
Hażlach, ul. Cieszyńska 20B
Tel. +48 606 452 479,  
+48 338 567 377
www.kamieniarstwo-wrzos.pl

Kamieniarstwo WRZOS
Z SERCA WIELKIE RZECZY
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Firma handlowa

PILNIE POSZUKUJE 

doświadczonego 
handlowca 

do obsługi handlowej 
klientów sieciowych

na terenie 
Czech, Moraw i Słowacji

Wymagane: 
doświadczenie zawodowe 
bardzo dobra znajomość 

jęz. polskiego i czeskiego
pełna dyspozycyjność 

Oferujemy: 
ponadprzeciętne zarobki, 

prowizje
auto służbowe i telefon 

Oferty składać na adres: 
a.sykula@consalnet.pl

Ogłoszenia do 
»Głosu Ludu« 

przyjmowane są 
w dni powszednie:

W redakcji „Głosu Ludu“ przy 
ul. Komeńskiego 4, Czeski Cieszyn 
w godz. 8.30-15.30 
e-mail: ogloszenia@glosludu.cz
W biurze firmy AD SERVIS, 
ul. Strzelnicza 18, Cz. Cieszyn 
w godz. 8.00-16.00, Tel. 558 711 027 
e-mail: ad.serwis@hudeczek.cz
W Odd. Literatury Polskiej 
Biblioteki w Karwinie-Frysztacie 
(przy rynku) w po, wt: 8.00-12.30, 
13.00-18.00, czw: 13.00-18.00, 
pt: 8.00-12.30, 13.00.17.00, so 9.00-
12.00. Tel.: 596 312 477 
e-mail: knih-k1pl@rkka.cz

UWAGA
Ogłoszenia do „Kroniki rodzinnej” 
należy przysyłać bądź przynosić 
osobiście do redakcji do godz. 12.00 
dnia poprzedzającego wydanie ga-
zety. W przypadku nekrologów cze-
kamy do godz. 13.30, prosimy jed-
nak wcześniej zgłosić telefonicznie 
fakt zamówienia ogłoszenia.
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Mistrzostwa 
PZKO w przełaju
W  niedzielę  2 października 2011 od-
będą się w Mistrzowicach kolejne, już 
XXXV otwarte mistrzostwa PZKO w 
biegu przełajowym o memoriał Wan-
dy Delong. Ich organizatorem jest 
MK PZKO oraz ZG PZKO. Głów-
ną nagrodą jest Puchar Przechodni, 
przeznaczony dla ekipy, która wystawi 
najlepszą 3-osobową drużynę męską 
i kobiecą. Ponadto przygotowane 
są upominki dla najlepszych w po-
szczególnych kategoriach wiekowych 
chłopców (mężczyzn) i dziewcząt 
(kobiet), a są one następujące: 6-7 
lat, 8-9, 10-12, 13-15, 16-18, 19-35, 
36- 49 i powyżej 50 lat.

Początek zawodów o godz. 9.00 
(rejestracja do 8.45) koło byłej pol-
skiej szkoły w Mistrzowicach (nie-
opodal Fibakówki). Usprawniłoby 
cały przebieg prezentacji, gdyby 
zgłoszenia napłynęły do piątku 
30 września drogą elektroniczną 
(d.kadlubiec@volny.cz) z podaniem 
imienia, nazwiska, kategorii i szkoły 
(MK PZKO) zawodników.  (r)

W SKRÓCIE

SPORT

II LIGA HOKEJA
W II lidze hokeja kibice z naszego 
regionu zasmakowali pierwszych 
derbów w nowym sezonie. I od razu 
premierowo na stadionie zimowym 
w Karwinie, gdzie swoje mecze roz-
grywa nowy zespół HC Plus Oil 
Karwina – spadkobierca drużyny 
HC Orłowa. Zwycięzcę derbów 
Karwina – Hawierzów wyłoniły 
dopiero rzuty karne. W technicznej 
dyscyplinie lepsi okazali się hokei-
ści AZ-u, decydującego karnego do 
siatki gospodarzy strzelił Jan Da-
neček mł. Na dziś w grupie wschod-
niej II ligi zaplanowano kolejne der-
by – Hawierzów podejmuje Opawę 
(17.00).

– Przegraliśmy po zaciętej walce. 
Nie mam pretensji do moich zawod-
ników – powiedział nam trener Kar-
winy, Aleš Flašar. Jego zespół dopie-
ro we wtorek dowiedział się o tym, 
że może liczyć na azyl w Karwinie. 
– Całe to zamieszanie wokół kar-
wińskiego hokeja odbiło się nega-
tywnie na naszej grze. Teraz wreszcie 
jest spokój i możemy się skupić na 
hokeju – dodał Flašar. Szkoleniowiec 
Hawierzowa, Jan Daneček, życzy 
karwińskiej drużynie samych suk-
cesów. – Z Karwiny pochodzi wielu 
znanych hokeistów, ten sport ma tu 
szeroką rzeszę kibiców – stwierdził 
hawierzowski trener. – Wygraliśmy 
szczęśliwie, bo rzuty karne to za-
wsze loteria. Teraz koncentrujemy 
się już na sobotnich derbach z Opa-
wą –  podkreślił Daneček. Minusem 
wyrównanego meczu była tylko słaba 
frekwencja na widowni, bo dopisali 

w zasadzie tylko kibice Hawierzowa. 
– Dajmy karwińskim fanom szansę, 
na pewno znajdą drogę na stadion  – 
stwierdził Daneček. 

HC KARWINA 
AZ HAWIERZÓW  3:4 (k)

Tercje: 1:1, 1:2, 1:0 – 0:0, 0:1. Bram-
ki i asysty: 20. Valchař (Blatoň), 29. 

Blatoň ( Javín, Samiec), 57. Mikšan 
(Moravec) – 19. Říčka (Krisl), 22. 
Krisl (Stránský, Potočný), 35. Říčka 
(Vydra), dec. karny J. Daneček. Kar-
wina: Iláš – Javín, Sznapka, Hegegy, 
Štefanka, Roupec, Galvas – Mikšan, 
Moravec, Luka – Valchař, Ivan, Ciu-
pa – Holuša, Blatoň, Novák – Ro-
sůlek, Samiec, Škatula – Studený, 

Tomis. Hawierzów: Vrba – Prokop, 
Rimmel, Krisl, Machálek, Balčík, 
Vydra, M. Zientek, L. Zientek, Kli-
mša, Najdek, Maruna, Sztefek, Po-
točný, Stránský, J. Daneček, Říčka, 
Pechanec, Brezani, Kraft, Pavlas.

Lokaty: 1. Opawa 10,... 5. Hawie-
rzów 7, 7. Karwina 4 pkt.

JANUSZ BITTMAR

Na boisku piłkarskim w Oldrzycho-
wicach odbył się tradycyjny mecz 
„Gorole – Dolanie” organizowany 
przez Klub 99 działający w ramach 
PTTS Beskid Śląski. Po raz pierw-
szy w historii wzajemnych starć ze 
zwycięstwa radowali się oldboje z 
dolnych rejonów Zaolzia, którzy w 
stojącym na wysokim poziomie wi-
dowisku rozbili „Goroli” 7:1 (3:0). 
Spora w tym zasługa strzelca czte-
rech bramek – Stanisława Franka – 
dla którego był to debiut w barwach 
„Dolan”. – Długo czekaliśmy na to 
zwycięstwo, ale oczywiście najbar-
dziej cieszymy się zawsze z przy-
jacielskiej atmosfery i zabawy, jaka 
panuje na boisku – powiedział nam 
Eugeniusz Krupa, regularny uczest-

nik tych zaolziańskich grand derbów. 
Sędzią zawodów był Tadeusz Bizoń. 

DOLANIE – GOROLE  7:1

Do przerwy: 3:0. Bramki: Franek 4, 
Stanco, Hanzel, Nożka – Zawada. 
„Dolanie”: Tadeusz Zaleski, Edward 
Zaleski, Franciszek Grabowski, Eu-
geniusz Dubiel, Eugeniusz Duda, 
Mieczysław Dworok, Edward Nożka, 
Stanisław Franek, Eugeniusz Krupa, 
Zdzisław Hanzel, Władysław Siu-
da, Kazimierz Stanco, Jerzy Czap. 
„Gorole”: Karol Czudek, Stanisław 
Kostka, Józef Kędzior, Ewald Piwko, 
Władysław Josiek, Rudolf Olszowy, 
Franciszek Zawada, Czesław Sajdok, 
Henryk Sajdok, Kazimierz Mrózek, 
Józef Matloch, Paweł Tomczala.  (jb)

Hokeiści Hawierzowa (białe dresy) pokonali w derbach Karwinę 4:3.

Hokejowe derby dla Hawierzowa
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»ONDRÁŠOVKA CUP«: KAR-
WINIACY PRZEGRALI W TE-
PLICACH. Drugoligowi piłkarze 
MFK Karwina ulegli 0:1 pierwszoli-
gowym Teplicom w meczu 4. rundy 
Pucharu. Bramkę dla Teplic strzelił 
już w 10. minucie Lukáš. – Przed re-
wanżem u siebie nie stoimy na stra-
conej pozycji – uważa trener Karwi-
ny, Karel Kula. Rewanż zaplanowany 
jest na 19. 10.  (jb)

Wspólne zdjęcie uczestników poniedziałkowej zabawy piłkarskiej w Oldrzychowicach.

W środku strzelec 4 bramek – Stanisław Franek.

PIŁKA NOŻNA – I LIGA: 
Ostrawa – Slovácko (dziś, 17.00). 
II LIGA: Opawa – Karwina (dziś, 
18.00), Trzyniec – Čáslav (jutro, 
16.30). DYWIZJA: Hawierzów 
– Mohelnice (dziś, 14.00), Opawa 
B – Piotrowice (jutro, 10.15), N. 
Jiczyn – Orłowa (jutro, 16.00). MI-
STRZOSTWA WOJEWÓDZ-
TWA: Haj – Dziećmorowice (dziś, 
16.00), Bogumin – Petrzkowice, 
Janovice – Cz. Cieszyn, Frydlant – 
Karwina B (jutro, 16.00). I A KLA-
SA: Bruszperk – Sucha Górna, St. 
Miasto – Stonawa (dziś, 16.00), 
Olbrachcice – Frydek-Mistek B, 
Raszkowice – Bystrzyca, Śmiłowice 
– Czeladna (jutro, 16.00). I B KLA-
SA: Gnojnik – Gródek, Dąbrowa 
– Mosty, Dobra – Oldrzychowice, 
Cierlicko – Wędrynia (dziś, 16.00), 
Jabłonków – Lutynia Dolna, Ny-
dek – Dobratice (jutro, 16.00). MP 
FRYDEK-MISTEK: Rzepiszcze – 
Piosek (dziś, 16.00), Niebory – Naw-
sie, Bukowiec – Metylowice (jutro, 
16.00). MP KARWIŃSKIEGO: 
Sn Orłowa – ČSAD Hawierzów, B. 
Rychwałd – Bogumin B, Żuków G. 
– Sj Rychwałd, F. Orłowa – G. Błę-
dowice, Łąki – Wierzniowice (dziś, 
16.00), I. Piotrowice – TJ Pietwałd 
(jutro, 16.00). 

*    *    *
HOKEJ – II LIGA: Hawierzów – 
Opawa, Prościejów – Karwina (dziś, 
17.00). 

*    *    *
PIŁKA RĘCZNA – TIPGAMES 
EKSTRALIGA: Karwina – Prze-
rów (dziś, 18.00). 

*    *    *
SIATKÓWKA – EKSTRALIGA: 
Hawierzów – Ujście n. Łąbą (dziś, 
18.00). 

*    *    *
UNIHOKEJ – EKSTRALIGA: 
Hawierzów – Otrokowice (jutro, 
17.00).  (jb) 

OFERTA


	113-GL-20110924.pdf
	24GL01
	24GL02
	24GL03
	24GL04
	24GL05
	24GL06
	24GL07
	24GL08
	24GL09
	24GL10
	24GL11
	24GL12


